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" Kraków, 9 października^,
(kiii Zdrowa, część społeczeństwa krakowskiego po- 

stanora iła zimaniffieetowaić swoje uczucia w soinitiin§ 
listopadową raczmieę mzezi s iołc-jailtiisity Cizine-j ułanów. 
Będzie to  w oczach współczesnej iPoijdkiii, a  także i 
hMotnji drobną, m-llkiąi, niepozorną rehabilitacją tej 
hańby, jaką Kraków ściągnął ina siebie przez wypadku 
t> łtótmpada. (>megdia.j, w jedniom iz pKną-'W^t^wsk3dh 
(R w ozpospcSa) ufciąp.<ał się ̂ 1-ist z Krakówia!44, ' wzy­
wający ^pófeezeństwo i-ii ej Rob k i lo finoirzutuycl) 

i ' i  potężnych manifestacji w  całym kmaju z powodu ro­
cznicy krakowskiej. Liisit łom stai*cąvi również prayczy 

do przy wrócenia w Polsce dobrego mnieiramia o  
Krakowie.- Ni:e>, wszyscy są tu mordercami żoknierizia 
poJsMego! Stąd właśnie, z Krakowa, wychodzi aipeJ 
do Polski, aby potępiła zbrodnię.
' (Thoidiz- o treść tiej mainifiesitaicjl. „Lisit .z Krakowa14 

stwierdź a,., że troozystoki musk mieć podwójny cha- 
raklte.r: stwierdzić, że hańba mordu nie ciąży na ol­
brzymiej większości Krakowa, która m li chce dlaić 
wynae najgłębszego potępienia dla- momderców. O ża­
dnej ekspiacji mowy tu być nie może, bo ek-ij ćoiwać 
się  mogą tyiko ci, którzy mord wywołali. Po drugie 
raś manifestacja musi oM m  hotoł poi kńemu żołmae,- 
rcawi.

T o ma- >ię stać tsencją przewodniej myśli "ałegc
lwięta. I o ile w Pmsce spoleezeńdtwo' ma .zamamif >- 
stawać ciągłość swoich serdecznych uozuć dla airmji, 
o tyle tu. w Krakowie, o  nawiązanie tych uczuć bę­
dzie trzeba się postarać.

Tu bowiem żołnie™ pieńki; został sponiewierany. 
Plugawiono lego honor we wszystkich mowach, wy
głoszonych przez kilka dliii' z 'trybun, socjalistycznych. 
Przedsuawiaino g:o tłumom, jako zwyczajnego najem­
nika, zdolnego do zdrady świętych interesów Rzece y- 
pospoJ5łeii- o iCeby paritija Iteęro, chciała,. W  tragicznym 
dnm 6 kijCOipaida. tbum, podstępnie zbliżywszy ś5ę dto 
wojska, rozbroił je, hańbiąc niepowetowanie sławę 
żołnierską i  stawiając na. pośmiewisko, jego cześć, 
fcrwawo zdobywaną przez całe wieki ma. polach bitęw 
5 walk.

A wreszcie, byty i śmiertelne strzały do ułanóiw! 
Fotóżyły urupem aż czterna-ru iz prrcyboicizinipgn to Alf ca 
km. Józefa. Sie jesteśmy zdioltni .oóenfić idlziiś, jako współ 
■czeeni, tej wielkiej hańby, jalka jnzez to spadła na nas 
wszystkich, połramie, jalk nie jjesiteśiry zdlołmi objąć 
niejednokrotnie wielkości chwały pewnych mornenr 
tówL które przeżywamy rw obecnej epoce. Hańba była 
straszna!

Tłum pioc/jafeitycemy, w  osobie jego- przedstawiciela, 
sponiewierał wkońcu ziwiemzichmćka. bohaterskich żoł- 
menizy w  Krakowie, przez toi, że wbrew wszelkim pra­
wom ludzkich, logicznym i — prawom interesu pań- 
stwowo-wojskowego, żądlał usunięcia dowódcy woj­

skowego, gen. Gzikla i  ce.liu swojego dtojpdął. Nie dloiść 
na itiem. 'W sposób przechodzący miarę zelżył z try­
buny sejmowej przeUatam icieł PPS gen. Czikła, wler 
idząc, że  ten jest narazić bezbronny. Jjżomio aaś mde- 
tyilko .dlowódlcę knalkiowî ikiegio. okręgu wojiskowięgio, al!e 
róiwimiież diziełniego ofiobra z frourtu wiojny poteka • 
bolszewickiej.

•[wJzytOTO itp poniżyło hunur !Ż»to'erza. Inrię jogo 
inzmcunio. na> past wę sraalkialli wiecowych, caaeść — stała 
się igraSżką utKy.

Kraików musi dać zadośćuczynienie! Hołd' izłożon.y 
bohaterom '8 p. nułanów, ałożiomy jedinalk praez cały 
Kraków, sltainiie się drohneim zaidośóuczj nieniem.

iKrialków narodowy apeluje takiże do całej Małopol­
ski, do iwwzydtlkiijfc. jej wisi i  miaist, alby w<izęd®i;e, >za 
narodową inicjatywą, zorganizowano manifestację na 
ozieść airm'jŁ z póę^iiiu nowzm&cy 6 liiśJticpadia. Niech to 
będzie potężaij że mordercy ułanów nie byli
.wyrazem społecaęót^Wa, że są to tylko zbrodniarz, 
podniey-eni socjaltó^iczną agitacją, stojący poza na- 
v iasem żyda połsKtego i narodowego.

W  jednem  z pism k rak o w sk ich  ukazała  się n o ­
ta tk a , jak i c h a ra k te r  w inna m ieć u roczystość  6 
listopada,. iZ m otatki te j w yn ika , że w ym ienień 
tam  in ic ja to rzy  dość ba łan m tóe c h a ra k te r  te j n a ­
rodow ej urocizystoóoi s ts ira ją  ;-ię p rzedstaw ić spo­
łeczeństw u, m ów iąc o jak ie jś  ekSjhacjf; n iew iado­
mo z czyjej s tro n y . E te p ia c y jn y  c h a ra k te r  może 
m ieć uroczystość urządzona przez P. P. S., anto 
żyw ioły , k tó re  do w spółw iny  się poczuw ają. N a to ­
m iast K raków  „narodow y i pań stw o w y 44 nie bę­
dzie się  eksp iow ał i ty iko  potępi zbrodnię i w  o- 
bliczu całej Polski da w yraz temu, że hańba Jej 
nie leży  na całym  Krakowie. B ardzo n iezrozum ia­
łe są zw roty , zastrzeg ające  się „przeciw' w szelkie­
m u ch arak te ro w i p a rty jn o -p o p ty czn em u 44 obcho­
du, bo nie jest ja wie przeciiw komu są one zwró­
cone, a  w yw ołu ją  ty lko  zam ieszanie w społeczeń­
stw ie; poza tern zaś sp raw iają  w rażenie , ż.e Kra­
ków z  pod terroru socjalistycznego jeszcze się nie 
w yzw olił. T ai się tak że  w tern m yśl, n ienarażan iaj 
się p rzy  sposobności o d d an ia  hołdu ułanom  —  i 
d rug ie j stron ie . Ozy n ie  przyszło na  m yśl „inicja- 
torom !4, że w  teai sposón toruje się  drogę nowemu  
bezprawiu. N iech ziwrócą u w agę , że o ile zbro­
d n ia  lis topadow a w y w o ła ła  fatalne w rażenie w  
całej Polsce, o ty le  sto i roć fatalniejsze i bez mia­
ry przygnębiające w yw ołał haniebny w ynik pro­
cesu  krakow skiego! M anifestac ja  „ek sp iacy jn a"  
pognębiłaby Kraków w  zupełności w całej opłnji 
polskiej. Nie trzeb a  dążyć do zupełnego zniszcze­
nia pres trge‘u  Kramowa.

Około rekonstrukcji gabinetu niemieckiego.
Chwiejne stanowisko demokratów.

BeriSiu (AW.) Wczoraj popołudniu kamicfarz przyjął 
|>o koflei wsizysddch przywódlców sitroiwiiotiw zazna­
jamiając ich z ogóinetni wylycznemi polityki, któira 
ma sk  ipić wszystkie Siromictwa oid ^enrecko^naro 
doiwych do socjalistów.

Jutro zbiorą się wszySOkie frakcje pariameiwtainae 
na posiedzenie, na którjTn ma' być powzięta decy­
zja, które frakcje wezmą uidiział w  mowym g'aib?jnc,cie. 
Charakterystycznym dla sytuacji jest komunikat de­
mokratów zapowiadaj icy puzełożeoie posiedzeńiai 
trakcji aż na sobotę. PosfcinoiwieiiiSe. to jest ważne 
z  tego powodu, że c-eniłrium ma wejść do rządu jedy­

nie wtedy, gdy iziâ iąidą w mim tplkże i  demiaknaci. 
Pnzesiumiięde 'teutLuiimu potsiedlzewia idlemioikra.tiów wska­
zuj,e grę ma izwłolkę ize stromy Ityeh ozynmilków, które 
właśnie stoją miagMiżiej rządu.

te  M im  na roiła M i
Berlin. (A(W.) Długotrwałe narady nad uzupełnie­

niem gabinetu nie daily żadnj ch rezultatów. Trwają­
ca nadal kamipam.ja pria iciwu twsikaiziuje na to, że sto­
sunki między h mclerzem a Słresemanmem znacznie 
oehłódły. Zarówno, cenią.mm jak i demokraci emeygi-

yzeie atakują niieaufiecką pamtję liuidową, która wywo­
łała, obecny fcryizyis.,

„.Weillt am Jłomtag44 podaję 'zakmTieiow tło o przy­
czynach Ikomfliktiu. Miainowicie projekt utworzer^a rzą 
du c. spólnoty od nacjona&tóiw do socjalistów po­
chodzi z  centrum, które pragnie zapewnić stanowi­
sko prezydenta Rzeszy kanclerzowi Marxowd i dlate­
go gotowe j« d pójść na tak wielki kompromis i współ 
działać w  refcoardnukcji gabinetu. Centrum zdaje so­
bie sprawę, że kanclerz nie zcrtamiie prezydentem 
jeżeli nieanliecko-narodowr nie ,Kędą go pobierać. Dla­
tego (wiaiąigu.ięcie ich do irząidu jest italk komieozine. Je- 
żeffi ta  kiomibiinacja. SHę nie u/Ja, nie pozostauJe nile 
innego1, jak rozwiązać parliamenit i iroizpisać nowe wy­
bory, które wedlług wszefikiego praiwidopodobieńsf.wa 
daidizą większość izapeiwniającą kandy.dait.owi ceintmam 
stianiowyfco prezydenta Rzeszy.

itei
Ateny. URomeityitiWmał się no,wy igaMnet gnecJa-:' 

Pricizesem gabinetu a  róiwmoczeiśnii.e Hinóstrem Wojtiy 
jetsit Mihałopopulos, minktreim spiraw zagraurjciznjuch 
iBussos. Nowi maniiisfiroiwjć - należą do prawicy zigino- 
nnadzenia narodowego.

Klaska rządu centralnego.
Waszyngton. Donoszą z Tokto: Wojska chińskie­

go rządu ccnóralnego, poniosły ciężką klęskę pod I *ng 
You Au, w wiełk-iej biltwie z  Czamg Tso Linem, tra­
cąc znaiczną część ar,tylerji, oraz przeszło 10.000 'lu­
dzi w jeńcach.

Żołnierz chiński.
.Generał brygady K u ce, były komendant angiel- 

clkiegio pułku w WeieHaif-lWei,, który mekruitioiwał się 
wyłącznie z krajowców, daje na łamach „Daily MaSi4t 
naj;'tęiu]jącą opinję o  'zaikttach chińskiego żotóenza,:

„Póhnacny Chińczyk posiada, budowę fizyczną, jak 
■chyba ża.dćn inny. (Ma ,0111 ciało z iżeloiza-, połączono 
iz „cnotami, eiolmieiitza ąiliariwsiziej klasy, które piotiada 
w maj,wyższym .stopniu. iMożę on mieść cały dzień bez 
trudu etowiipuneik, jaki iiieiwielu" iz euinopejskidli żolł- 
niier'zy Iby zniosła.

Co do uspo,..ioib:.eini:a hojowego, Chińczyk jest padlo  ̂
buiiiej^zy ido rosyjskie®  albo, tureckiego żołmiei.zai, niż 
do francuskiego lub iwłcikkiegio,. 'W laltdku jest powx)l- 
ny i metodyczny, a w  obronie przy obecnych m eto­
dach waliki, jac't iidienilmy. iNenwów w europ,ejs ki em pov 
■jęciu nie posiadła44.

SMtapófinle wytirlwały ma ibyć żołmiemz idfiMki 
w znoszeniu nieldla-ltiafków i tirudów wojny.

Nowy król Hediasu AK
zrzekł się tytułu kalifa wszystkich Arabów.

Londyn. Miiędizy Eimiirem Alim, Ikltóry prokiiaimo- 
iwaS iiię fcróLem Hediżasat st Wahabitami, zawarty zo­
stał roaejm, Emir Ab zrzekł się tytułu kalifa oraz ty ­
tułu ikróla wszystkich Arabów, przyjętego pracz Hu- 
sećna w  ir. 19.17, wbrew spiraccilwoiwi 'Wohabitów' i in­
nych sizozepów.

Emir A li z,ostał obwołany koimstj-tucyjnym królem 
Hedżasu. iMa on przemieść..‘stiolllcę do Ragdadiu.

Wielkie w ylew y we Frandl
Z Paryża donosizą: W Pirowdmeji mciwe gwałtuwue 

tou.rze, które^speiwortowaly wylew 'Rwrdanu i Izery. Ni­
żej położone dzielnice mku-fa. Av:ignom stoją pod wo­
dą. Wylewy wyrządziły wielkie szikody w zbiorach 
oraz poniszczyły drogi i  środki kumumikccyjne.



11  PP. KOMISENTOW prosimy o natychmiastowe wyrównanie zaległości za miesiąc 11 
i  i  wrzesień, w przeciwnym razie będziemy zmuszeni wstrzymać wysyłkę dziennika. ■ •
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Klęski Mac Donalda na bliskim Wschodzie
■Amiglja iwafrozyła i (wafbzy o  dlwie rzeczy, o siA iz- 

czernle k-omikmremicjł miemiiejlkiieij i o  izaibeiziprecizeinoe dla-
iwny-ch i  żdioibyeiiu n o w y c h  d r ó g  dio kbtonlij.

Gdy rzucimy -okiem ma (mapę św iata — (zauważy­
m y , ż e  iperia Imiper jurni Birytyjskii-egioi, In-dije., są do­
stępne idiwoima drogami.. Jędrna monslk-a przez Sue-z 
i  .Zatokę Terską —  dinuga lądow a .przez cały .pais g ó r  
i' płaikowyży, .który się rozciąga mćędizy A'ziją Mniej-, 
etzą i Kaukazem a  Moresem Gzenwiomeim i Zaltoiką, Bcm- 
gaifeką..-Wariujnlkiiem używalności drugiej byłoby w y­
budowanie lilmji kolejoiwej. koncepcji mlemieeikisj. znsir 
oej zresztą. z iprizód (woijny Bani im—Bagdad—•Iimdij e.

Anglj-a. sitara ś lę  •zajpewtóć so b ie  obyd iw ie  maraiz, 
g d y ż  ża d n e j z mich mile jesit pewtna, Su-az, p ó m y ś i fra-h 
cu-slki, wykoinamiiie a n g ie lsk ie  —  j e s t  z a g r o ż o n y  p o w a ­
bn ie  (przez g w a łto w n y  r o zw ó j d ą ż n o śc i n a r o d o w y  eh  
i  sepainatystyezm yaih E g ip tu , k tó r e  pod iclna jed n ą  
■z ty c h  a-rteiryj Imperjmmi B r y ty jsk ie g o . I  o  tzaibezpne- 
caenńe- p ie rw sz ej ii o  u zystau nfe drug iej Angilji chło­
d z iło .

W ie lk a  B r y ta n ja  .zaczyna, diu s t e r a n i  i  w y p ró b o ­
w anem u m e to d a m i wykiOinzysty-wainiłei iwalllk p le m ie n ­
n y c h  a m b iey j o so b is ty c h , d ą ż n o śc i n a r o d o w y ch , k łó ­
t n i  i  .zawilśc.i ittp.

Id e a łe m  A n g łj ł j,e;sit .razs-zerzenie sw e g o  p a n o w a n ia  
n a  w s z y s tk ie  z iem ie , o  k tó r e  ch o d zi. O d  diawma z re ­
s z t ą  już .Olko Amgłjli było. ła m  iziwrócione.

Gałai p o ła ć  A z j i  .Zaidioidniro-połuidmicweg o d  r ze k i  
Imidins i  w y ż y n y  P a m ir  aiż d o  m o rza  Śnódiziemmetgo 
i  N ilu  p o w in n a  s ię  zn a leźć  w e  w ła d a n iu  Am gtjł. O to  
aaisaida,.. J a k ie ż  w ię c  -środki stoisdwanipł

P r z y p o m n ijm y  so b ie  k r ó tk o  dlzie-je s tr a te g ic z n e  
iwiojmy. -Cały im p et a n g ie ls k i  w  p e w n ej -chwiCji- .zw rócił 
s ię ,  jaik w ia d o m o  w  ikiiioriimkni DardameiTt. Kła-dili s ię  
ta m  polkoitem N ow -o-Z eton-dozycy, A m stra lijozycy , 
H in d u si —  k w ia t  m ło d z ie ż y  kółonjadmey, s z ły  ma dino 
maijtwięfcsize pamceirmiiki —  chłmlba flloity a n g ie ls k ie j .

J a k  w ia d o m o  a t a k  a n g ie ls k i  ma Dairdianełle jza.ła-- 
m a l s ię .  N iem n iej a.rmja amgie&lka w sch o d n ia , w z m o ­
c n io n a  d y w iz ja m i himdluiskiicm-i., wycofa,meim.i z finomltiu 
n ie m ie c k ie g o  d la  miieiinoiżliwego diiia n ic h  k lim a tu , ipro- 
w adjzi oona.z eineigieiziuie|jtiizą oif-emizywę W A zji M niej­
sz e j  ,i w  E.giipcłe. W ojslka angiLelisikiie -zajm ują .praiwiłe 
w s z y s tk ie  p o s ia d ło śc i  tu reck ie : Pałesityn-ę, M ezopoitar 
in ję , Irak , Moistsiul.

P o  w -ojnie Anigilija d o s ta je  tiu m a n d a t o d  L ig i N a ­
r o d ó w . K ró tk o  mów.iąjc Ligia N a r o d ó w , z a m y k a  o c zy  
ma Ho cio Amgilja, b ęd z ie  moibiła n a  B lisk im  W sc h o d z ie .  
A  kraij-e t e  ju ż  mAert-ylko ja k o  żalbeizipóeiozeinllie d ro g i1, 
iw płyiw ów  i ja k o  uzup ełn ien ie: kołomyi- a n g ie ls k ic h , a le  
sa m e  iw so b ie  n a b iera ją  -w artości, b o g a te  t.erany n a f­
t o w e ,  t e r e n y  d o  plłainltacji Ibaiw-ełmy i it-. p .

A nglj-a  u ż y w a  -w c e lu  u m o c n ie n ia  stwtego p a n o w a ­
n ia  idiwu c z y n n ik ó w . D ą ż n o ś c i  pamisemiikfcieh i (pana- 
rahslkłch, k tó r e  t o  d w ie  id e e  (m usiały p o p a ść  i  p o p a ­
d ły  iw k o n flik t . 1 o t o  p o w s ta ją  poidl (protek toratem  
a n g ie ls k im  d w a  (tw ory. S ie d z ib a  marioidoiwa ż y d o w sk a  
W PałeiSIty.niie ii n ie z a w is łe  k ró lestw o- Hediżosiu. A  w ię c  
izotrgainiizoiwano p a ń stw o  Sjoin-istyeizne, i  Jero-zoliim- 
B-kiie, z a s ia d ł iwyisioikl komlisanz iSamiuiek., miiewąitiplLrej 
n a r o d o w o śc i,  a le  z a  tio wą-tipllwegio a u to r y te tu  morail- 
nęgio  w śr ó d  anieuiśicowej lu d n o śc i1, sk ła d a ją cą , s ię  
z  wsizyistlkich mainodoiwośoi, a  w  m iean acznym  ty lk o  
p r o c e n c ie  z ż y d ó w . A le  ®amiasit aiult-orytetu moralm-e- 
g o  pani SamueiLs m ia ł u n ifo rm y  k h a k i  i  isamoiciholdy 
paooecm e, i d la  okroM ienia w o l i  tadiu śnoidki te  oika -̂ 
izały s ię  dlla diemolkiraltycanej i  ipacyf-ilsitycaniej A z ji  
w yfetarcz-ające.

P ooząitlkow o iwtgzyisilko s-zlo łatw o-. Pi-enwisizy tnak- 
t a l  z  T u r c ją  po-dlpilsam.y w  Sewriesi- isizedił w  pełnlŁ p o  
liinjL anigieJisfciej. A le  tr a k ta t  ten  p o z o s ta ł n a  p a p ie ­
rze .

W lęc-ej z n a c z n ie  ro b o ty  b y ło  z z r e a liz o w a n ie m  idieli 
painanaJbski(ej. W y k o n a w c ą  itralktałiu m ia ła  b y ć  G recja , 
a le  t o  iza wiodła,, poibi-ta p rzez  od ro d ź  orne plańsitlwo A,n- 
gioirekle, ma oz-em p o tk n ą ł się  i uipadł L lo y d  Geo-nge. 
Ziositiaiwiiając siw ym  kiomiseriwatywinyim za stęp co m  tinud 
p o k o jo w eg io  izałaltwaien-ia sp ra w y , i  poprositu oca lem ia  
Amglji- p r z e d  k-omie-czmoiścią m owej wiojmy. W r eszc ie  
w  (traktacie L o z a ń sk im  p o  dlngi-ch i  ż m u d n y c h  ro k o ­
w a n ia c h  p o r o b io n o  T u rcji zmae-zne ustęipsitiwa.

Niernuiiej energ iiczn ie  prac.oiwa.ła A ngl.ja  ma-d zje- 
ducw>zenijem pod. siwą p r o te k c ją , -czyli la c z e j  sw o ją  
n o g ą  p lem io n  a ra b sk ich , -daw nych podldiamych Tu-nciji. 
W yikorzystm jąc idąiżmiości pa.naralbski-e A n .g lja  w y s u ­
n ę ła  tu  s w o ją  k r e a tu r ę  a m b itn e g o  i  idlate-go d a ją c e g o

-ii-ę łatw o uroibić sizeCfca Jlusiseima. Husseim szybko 
p-otł proitckit-crialtiem Aingljd, stał e-ię „królem11 i s ta ­
w ał siię w  .perspektywie siwy.c-h ambi-cji coraiz p-o-tęż- 
nSejfeizym m-omanchą — -w.ładlc-ą. HeJiżasiu, Tramisjomda- 
mji, Iruikiu... ba, naiwef. Egiptu, głównie naturalnie 
w ciwoijej w’kti i.i'Cij i; angScfj-ukłej iwyobraan-i. ,.Państwo11 
arabskie bciwiom ciągle roclo -i rozsizcriz-ało się przy 
ipomocy znanych a  starych środków: złota, poidmfre- 
■camua. osiotoi-itych amibicyj i amlbicyjek i wiresizćie to -  
gracilów i nie ty le bagnetów co- bomb. Ale nSemmeg 
ciągle jakieś sizcize-py silę oidlnyiwaly, i tmzeba było je 
-znowu ,j»jedinywa.'ć,f di’a  idei państiwa ipa.ilairahtk-iegu;

.Oigól Arabów b-oiwicm n-ie. okazał się wcale tak g.łu- 
ipimi i- zdawał wolbi-e i dobrze spir-aiwę o  -co idzi-e, i pod 
-słowem JamtgiiisMki mamdat11, rozumiał zwykle aing-ieł- 
-slkie bo-miby z ae-riOipilam-óiw.
- W oistaitmiich* czai-iach ta budowa naigl-e -się poiważni-e 
izary.-iowała. Król Hai-iselin m-iał nteszozęścic zaidirzeć 
-z sławną, i potężmą sektą Wah-abitów, któir-zy są jak ­
by .nodzaj-enn farytamóiw miurzułmań-kich, eitirzegą-cy-ch 
czystości wiairy pro-roka i z fanatyzmem swym m-ogą 
być napirawdę bardzo miebezipiieozini, j-alk miebezipieicz- 
-ne były fanatyzmem hardy dawmyoh Arabów pod wo­
dzą Alego i Mahometa. Otóż jost-eśmy świadkami jak 
-pod ciosami W ahabitów upadł tron  króla Husisoima, 
a  z mim razem pla.n.y amgiefeKie ma Wsicbodiziie. -Natu- 
raiiniie, że p. Mac Donald iwiidiząc, że bomiby z ae­
roplanów na Wahaibitów nie p-cm-agają, gdyż wterzą

Wodlie skrupiuliatmych .oibl-iczień, poiczymilouiych przez 
trzy  pjaintije, popierające .przy najbliższych wyborach 
trzech kandydatów  m,a goidiność prezydeuta Stanów 
^je-dinioczottiych A-me/ryki półnioianc-j. 
będą wybory te  kosztowały olbrzymią sumę 10.000.000 

dolarów.
W ysokość te j isramy, w porównaniu z kasatam i wybo­
rów poprzednich, poichodzi stądi, że obecnie będzie

omi, że: 1) Allah jesit siiiini-ejsizy a d  aeroplanów, 2) k a ­
żdy wierny poległy w wah-je m  wiarę (idzie prosto 
d-o nieba, głosi, że „nie myśli-11 (jako-.zawodowy „pa­
cyfista11 — a  jakże) .prow adzić zaborczej polityka 
Lło-ydi G.eo-rgeia i BaCidwilna11 -— naturalnie.

Król H-us-seiiL abdylkoiwał, a  mastępca jego Ali-, nlje 
m ogąc podołać tnudimoiści-om, musiał wejść w po-rozu- 
miemiie z Wabahitem-i. W wyniku tego panozuniiietnjiia, 
■znaekt się on z odziedziczonego ty tu łu  „króla wszyst­
kich Arabów11 a ograniczył się tylko d-o górzystej 
krainy Hcidiżasu — niezmiaczmiej ty lko części całej 
Airab-jl. Wobec tiego- diroga lądow a do Indji w naj- 
'warżniiej-sizym punkcie przeryw a się.

W innej stnomUe amgi-eiśkicli placówek, w iMezopo- 
łamj-i., zmów po-wiażny zatarrg granioany z Turcją. Tam 
.znów obi-e stromy uizm-a.ją jedną stałą, gram-icę, alę 
Amglja iimną a  Turcja inną, w ozem cała  inzecz. i tu  
-zapewnie a  la liiomgue Ligia Nair-odów nic nie pomoże, 
bo jej samej trzeba ciągle pomagać w  -walce z poże- 
mającem ją od w nętrza ,J-ramlkof:tetiwem11, a  mało za­
pewnie pomoże ii jkirólewtska. isiła pow ietrzna11 .(IRioyał 
aiir force).

Jedin-em więc słowem gabinety angiebkie nie ima­
ją  szczęścia d-o bliskiego- Wsiciliodu, i  jak  obalił siię 
L loyd Geomge na Angorze — ta-k może Mac .Donald 
upadnie, jeżeli nie n a  tiralkteciie .z Bc&sizewją, to mo­
że na Wdihaibitech i Al-ezopotanij.i i Egipcie, z k tó ­
rego pacyfistyczny Mąć Donald nie chce w yprowa­
dzić wojsk aaigleł-ikiicih, a  którego- pr-eaujer Zagłud pa- 

| sza -stanowczo s-ię domaga.

walczyło trzech kandydatów , a  nie dwóch, jaik zwykle,
0 sitiaimowkko „-piierwsizega11 obywatela Unji.

Z poiwyższej k-wioty 40 proc. pójdizie n a  afisze, -rokla 
m y i  -t. id)., 20 proc. ł.i-a hoinoirairja .i- (kosizta po-dróży 
mówców -pairtyjnych, 25 pr-oc. na  iwydałki izwiąz-aue 
b iutir.zymain.iiem .„głównych kwaite-r11 po większych m ia­
stach a  15 proc. będizie .zameize.rwowainyoh na, dirobna
1 iwogól-e ai-ie-przewildiziane iwydiaitki.

W przededniu upadku rządu Mac Donalda.
Mac Donald wniosek liberałów w sprawie

Londyn. Lloyd Geomge przemawiają,o na izgroimo- 
idizen-im w  Leicester zaznaczył, że pa-ntja liberalna po- 
stamow-iła n ie  zmieniać zdania i że znakomita więk­
szość jej będzie na jutrzejiszem posiedizesniu Iziby gmin 
głoisoiwała za wnioskiem Asąuitha.

Be-n -Spoor (ieadlcr part.ji p-ra.cy w Izbie gmin,) w mo 
wiie, jak ą  wygłosił -zaprioteutoiw.ał iprzetów zakusom, 
■liberałów i  ikioin'S-eTWra:tysitów dążących d-o- wywołania 
fcryzyisai ż  powiodiu sitoisunik-oiwo aiiieizuaic-znieigo iimcy- 
demitu charakteru admiiuiistiraicyjnego-.

Przywódcy koims-crwatystów w  pirzemóiwiieniiaich 
swoich podlkireelaii, że -należy się spodziewać nowych 
wyborów w początkach listopada.

Cała prasa liberalna sądizi, że mioiwe wybory odibę- 
d ą  się w listopadzie.

„Mainiclbeisiter Giiia.rdiiatn11 w yraża jednak n-a-dzięję. 
że -dyslkuisja środlo-wa przejdzie spokojnie, i że rząd 
Mac Donalda się utrzyma.

Londyn. (AW.) Rc-dalk-toir ,yDaiily H erald11 przyjęty 
zastał przez Maić Donalda, którem u oświaidiczył co na 
stępmj.e: Żałuję, że interesy AngJiji są  uairaiżoua ua

Mac Donald ma zaufanie
Kongres Partji Pracy.

Londyn. (AW). Wezoirag .o gad. 10 (przed połud­
niem o tw arto  kongres stconmiidtiwa pracy. K-onigres 
otwiamł -w-ie-liką miową ,Ma;c Domał-d, który -jednak zaj­
mował się przeważnie sprawam i weiwinętrznemi. Obe­
cny budiżen rządu sitino-nin.iietiwa P racy  Baos-zczędizliił 
(k-Oinsumeii-tonn amgiekkim około 3 milj. fnnitów. Mac 
Donald iprzypusizoza,, że wiele okiołLcizn-ości przemawia

 0 0  0

Warunki uznania sowietów przez Francie.
„Malin11 donorńi, że ido diokaimeutu uznania soiwietów 

,yde 1'a'C** pir.zez Francję, miałoby być dołączeni, p iu n t. 
iza.Wiaaamiia.j%ce, że F ia v ja  nie zamie*».a bynu mi i. j 
rezygnować z idążemia .ido iukładni, ezyniąoego (zadość 
ilitenesom Francji. Mienie byłej mion-airchji rosyjskiej 
we Francji dio. nowego ureigutowamia będlz.ie poizosita^

komisji śledczej uzna za wotum nieufności
s-ziw.a.nk >z poiwo-du tak tyki partyjnej, gdyż dobro ogó­
łu -zw-iąz-a-a-e jes-t obeicnie przez k-oail-iciję komserwatjy- 
istów i liberałów, którzy poMBiimieli się w sprawie 
mającej ipodnzędinie zinaczenile. Co się mnie tyczy, 
nie p-rzyjmę k-omisji dziesięciu, k tórą mi chcą narzu­
cić, lecz zwrócę się do 20-tu miljoinów wyborcóiw, 
aby oni wydali sąd o  mojej -polityce. Nie pragnę no­
wych wyborów, choici-aż się iieh nł-e lękami. W wiel­
kich sprawach ipolityk-i zagraniLcanej goitioiwiiśmy pod­
jąć rękawicę.

Londyn. (AW.) Strommictwo Pracy jednomyśtaie 
oczekuje upadku rządu -w środę podczas głosowania 
mad -wmioskiem komserwatystów o rozpoczęcie- do­
chodzeń przeciwko generalnemu prokuratorowi. 
Dzienniki d.omo-szą, że irząl p-riagmie tieg-o głoeo'wainia, 
gdyż uznaje chwilę -obecną (za, moment pomyślimy do 
nozipii-ania -nowych wybo-r-ów. Wn.iTOcik liberałów móe 
z-os.tał do tąd  cofnięty. „Daily Hierrałd11 organ stironinfi,- 
ct-wa Pracy pi-s-ze: Organ stnonnoctwa Pracy będzie 
wałczyć o siebie i o  s w ó j. rząd, k tóry  znajdzie się 
ize- stirony -całego- ruchiu roibótiniozego.

do w artofd swego rządu.
za tern, że inne sitiromniictwa óbawi-aćby się m ogły 
o -swą egzystencję, gdyby Labour Planty mogła, przed 
staw ić obecn-i-e swój dirugi ibudiżet. G dy Ma-c DonaM 
cbjął rząd, zachodiziła bbaiwia, że Europa p-opadniiie 
w  s-ysit-em przymierz woj-skiawycb, Mac Don-aM pod­
jął akcję -celem zażegnania tego  niebe-zpieoze,listwa.

Ietów przez Francie.
w ać pod sekwest-rem. Uważać eiię -będizie iza morżlłwe 
nadać lObyiwatelstwo. -Boisjamom amigrain-tiom., bawiącym 
we F.rani:C|ji, a  nie mogącym powrócić .do Rosji, d la  
tych iza/ś imigrantów, któ-rzy -megą powrócić, F rancja  
będiziie żądała, -anunesitji, iz w yjątkam i jedynie i/ndywi- 
diuałnemi,.



Nr. 232. „PONIEC KRAKOWSKI'- Sta-. 3.

S t a j  i. M k i e i i .
r,‘ Kraików, 9 październ ika.

(wś.) H ym ny pochw alne n a  cześć min. S k rzy ń ­
skiego) n ie  u sta ją . O ddana m u p ra sa  p rześc iga  się 
w dalszym  ciągu  w zach w y tach  nad  jego sukce­
sam i genew skim i. S ądzim y, że będzie w łaściw iej 
eszoze raz, a ściśle, p rzy p a trzeć  się tym  sukce­
som  i u jąć je w k o n k re tn e  p u n k ty . Zacznijm y 
więc w j-liczanie i,-zasług44 p. Skrzyńskiego:

1) P . S krzyńsk i w ygłosił na plenum Ligi nudną 
i  bezbarwną mowę, k tó re j w brew  inform acjom  
„P lata14 nikt. n ie ok lask iw ał. Mac D onald  i H errio t 
by li w ted y  n a  sa li nieobecni. W  m owie te j p. 
S k rzy ń sk i chciał p rześliznąć się m iędzy stanow i­
sk iem  F ran c ji i A nglji, ab y  przypodobać się te j 
o s ta tn ie j. S k u tk u  to u ie  m iało żadnego, oprócz, 
że m ow a b y ła  bezbarw na. Ze m ożna i trzeba  było 
p o s tąp ić  inaczej, w skazu je  najlep iej p rzy k ład  de- 
lega La g reck iego  Po litisa , k tó ry , choć G recja  u- 
chodzi za pupilkę A nglji, śm iało uderzy ł w pa-cy- 
fistyc*  n o - r  ozb ro j en i ow e h asła  Mac D onalda, w y ­
su w ając  n a  -ftzoło>konieczność liczenia się z w a­
ru n k am i realnym i, dom agającym i się. g w aran cy j 
bezp ieczeństw a d la  państw  zagrożonych. W y stą ­
pieniem  powYższem i dalszem i Politis  zdobył so­
b ie  pozycję*! imię, w porów nan iu  z czem indyw i­
dualność  p. Skrzyńsk iego  ry su je  się bardzo blado.

2) P . Skrzyńsk i, g d y  udaw ał się do Genewy', 
g łosił urbi e t orbi, że postaw i -wniosek o rozcią­
gn ięc ie  t r a k ta tu  o m niejszościach na  w szystk ie  
p ań stw a . Miał to  bym w ielki zdobyw czy czyn, 
k tó ry b y  oprom ienił i p. S krzyńsk iego  i ca łą  po­
p ie ra ją c ą  go lew icę. M ówiono: św ia t idzie „ara le ­
wo4', z tra k ta te m  o m niejszościach nie na leży  w al­
czyć, lecz go upow szechnić. G dy w ystąp im y  z tak  
w olnościow ą in ic ja tyw ą, św iat liberalny będzie 
zachw ycony . T ak ie  by iy  m arzenia  i .grom kie od­
g ra ż a n ia  się. A tym czasem  nie w yszło z tego  nic: 
p. S krzyńsk i odstąpił od postawienia wniosku  
w  sprawie rozciągnięcia traktatów m niejszościo­
w y ch  na w szystk ie państwa.

3) G łoszono w prasie lew icow ej i bodaj w  in ­
fo rm acjach  a jen c ji urzędow ych, że p. S krzyńsk i 
w yw alczy ł, iż sprawy rewizji traktatów nie będą 
podlegały arbitrażowi. Miało to  być w yraźnie  za­
znaczone. Ty m czasem  dow iadujem y się dziś i to 
n a  podstaw ie  in fo rm acji k o resp o n d en ta  p ism a ży­
dow sk iego  ..N asz P rzeg ląd 44, że to było niepraw  
dą. Bo zastrzeżen ia  o n iedopuszczalności rew izji 
t r a k ta tó w  w drodze a rb itrażu  niem a w pro tokole  
a rb itrażo w y m . A  n astępn ie  dow iadujem y się, że 
kw esłję  tak iego  zastrzeżenia  w ysunął nie p. 
S k rzyńsk i, lecz d e leg a t R um unji T iuilesco.

4) K rzyczano  w zeszłym  roku  n a  w szystk ie  
s tro n y , że P o lsk a  nie o trzy m ała  m iejsca w R a ­
dzie  L igi N arodów . W  tymi roku  ta  sam a p rasa , 
k tó ra  w ów czas za łam y w ała  ręce, dziś ś-ipdzi ci­
cho . T u  m usim y sprostcnvać' w iadom ość, k tó ra  
zd o b y ła  sobie praw o obyw ate lstw a, że w obecnym  
ro k u  n ie  było w yborów  do R ad y  Ligi, a  ty lko  
p rzed łużono  n a  ro k  jeden  m a n d a ty  członków  do­
ty chczasow ych . Otóż wybory b y ły  i odbyw ały się  
ja k  corocznie: w ybran i zostali w praw dzie człon­
kow ie  do tychczasow i R ad y , ale ty lk o  d la tego , że 
tak i był w ynik  g łosow ania. W ybór zresz tą  ty ch  
now ych  członków  nie je s t now ością, bo i w  ze­
sz łym  ro k u  n as tąp iła  zm iana ty lko  eo do jednego  
m iejsca , a  m ianow icie w  m iejsce Chin w szed ł d e ­
le g a t  Czech, B enesz.

A więc poprostu  p. S krzyńsk i k a n d y d a tu ry  pol­
sk ie j nie odw aży ł się n aw e t w ysunąć.

5) Do sukcesów  p. S krzyńsk iego  ogólnie już 
zn an y ch  na leży  przem ilczenie przezeń  sp raw y G ór­
n eg o  Ś ląska, po g łośnem  ośw iadczeniu M ac D o­
n a ld a , że rozstrzygn ięc ie  górnośląsk ie  było „błę- 
d e m “ .

6) D alszym  sukcesem  p. S k rzyńsk iego  było o- 
św iadczen ie  w  spraw ie u n iw ersy te tu  n isk iego ; 
s tw ie rd za jące  w obec Ligi, że zostan ie  on przen ie­
s io n y  do Lw ow a.

7) T ak im  sam ym  sukcesem  było ośw iadczenie 
w  spraw ie stw onzenia kom isji m ieszanych  polsko- 
n iem ieckich  p rzy  w ojew ództw ach  pom orskiem  i 
poznańsk iem , k tó ry ch  to  kom isji zadaniem  będzie 
opim jo-w ande.^zy d an y  Niem iec je s t obyw ate lem  
P a ń s tw a  Po lsk iego  czy nie, a  ta k ż e  czy jak o  op­
t a n t  pod lega -wywłaszczeniu czy też nie. To od­
d a n o  kom isjom  złożonym  w  połow ie z N iem ców. 
Ł a d n y  d la  nich podarek!

8) Do sukcesów  p. S krzyńsk iego  zaliczyć n a ­
le ż y  te  jego  w yw iady , udzielane n a  p raw o i lewo. 
Z wyw iadow  tych  rew elacy jnych  w prost dow ia­
d u jem y  się n iebyw ałych  rzeczy : „P o raź  p ierw szy

Najtańszy kinoteatr w  Krakowie!
Z okazji otwarcia Sezonu jes iennego  w „Reducie44 Lubicz 15 a celem umożliwienia rozrywki kinowej najszer- 

i szym k o łom  am atorów  k inoteatru  obniżyła „R eduta44 ceny biletów prawie o połowę. ;

Ceny biletów w ynoszą obecnie od 50 groszy do 2 Złotych
Na otw arb ie  sezon u  wyświetla „R eduta44 olbrzymi obraz  awanturniczy nadzwyczajnie interesujący i ciekawy

„MIŁOŚNICA PIRATA”
Pod Czarną F la g ą ...

W rolach g łów nych: San Ira M ILO W AN OFF, S. GiRARD, i n iezrównany łlS C O T , najlepszy kom ik Francji, 
ulubieniec Krakowa. — Film, o  którym mówi ł  zachwytem całe miasto i który o d ń ó s ł  na wczoiajszej pre-

mjerze kolosalny, niebywały sukces.
P o n a d to :  no w y bogaty i zajmujący Dodatek s p o rto w y I aktualny. —  Razem  10 aktów . —  Orkiestra powiększona. 

£  „Reduta" jest o o ec a ie  najtańszym p ierw szorzędnym  kinoteatrem w Krakowie.

Nadużycia w fabrykach tytoniu
nie były tak wielkie, aby mogły

Z powodu wiadomości- pism o maćliużyciach popeł­
nionych przy opłacaniu banderoli przez właścicieli 
fabryk piryiwatmyclh wył-ebów typcui-myych, DyneKcja 
FW^ki/ego 'Monopolu Ty>yóriioiwep.-o wyjJRwa-, iż stwier­
dzono kulka falkitów tego rodzaju przestępstw, nie się­
gały jednak one tych rozmiarów i nie b jły  tak po­
wszechnie, jak przed stawiono to w niektórych .pi­
smach. Sprawców nadużyć wykrytio i pociągnięto <10 
O'd)poiwn;ied'z.ialinioiś'ci.

Jakikolwiek -obecne zapotrzebowanie wyrobów ty-

zaważyć na nn!tu tytoniowym.
tanio-wych w pewnym stopniu przewyższa ilość, ja­
kie Zarząd Monopolu kalkulował na zasadzie dotych­
czasowej własnej produkcji i produkcji fabryk pry­
watnych jaiko przypuszczalne normalne zapotrzebo 
wanie tych wyrobów w kraju; do jednak niema na to  
żadnych pewnych dowodów, że ujawnione obecnie 
zwiększenie zapotrzebowania wyrobów tytoniowych 
wynika z zatajenia przez fabrykantów prywatnych 
przed władzami skarbów emi rzeczywistej wysokości 
swej produkcji.

o o o

Działalność Banku Polskiego w cyfrach.
Trzeci kwartał roku 1924.

Przy porównaniu stanu rachnnikó'W Banku Polskie­
go z dnia 30 września z.e etanem rachunków w din.. 
30 czerwca wi-diz.my zmiany następujące:

30 czerwca 30 września..
Portfel wekslowy .138,8 mii. zł. 033,7 mil. zł.
Z-aip-aS- zło ta 83,8 'v ' ,, 99,9 „ „
Zapas iwaijwE 256,9 „ „ 033,6 „ .,
Obieg zlotowy 334 „ ,, 460,3 „ ,,
Obł-eig maćkowy 78 „ „ 6.0 „ ,.
Obieg zdawkowy 72 „ „ 107.2 „
Obieg metalowy 4 .< ., 17,4 „ „ .
Ogólny olbieg plie-n. -488 „ „ 590,9 „ „

\L zeMtiaiw.ienia -tego wynika, że w przeciągu kwar-

P o lsk a  s ta n ę ła  jak o  rów noupraw niony  członek 
L ig i'4. B udzim y się, eo -się sta ło?  -czy zosta ł za­
w arty  jatki now y tra k ta t ,  zm ieniający praw ne s ta ­
now isko Polski wobec Ligi. Nie, coś podobnego 
nie zaszło. A  więc gdizież zm iana? Oto p. S k rzy ń ­
sk i rep rezen tow ał P o lskę  wo-bec Ligi!

W  te n  sposób w yliczyliśm y głów ne „su k cesy 44 
p. S krzyńskiego . N-ie je s t -t-o jeszcze w szystko . 
Bo za  n a jg łów nie jszy  trzeb a  będzie poczy tać  —  
ale o tem  jesz-cze będziem y n ie jednokro tn ie  m ó­
w ili —  że w ogóle p. -Skrzyński pchną! politykę 
po lską  n a  fa łszyw e to ry , że nie po trafił w  ok re­
sie dążeń  rew-i z jon  istycznych  zdobyć się n a  w ła­
ściw e unaocznienie przed świate-m i-n-dt wid-ual-no- 
ści Polski. Po zjeździie genew skim  rep rezen tow a­
ni tam  delegaci nie w yrobili sobie sąd u  o -tem, 
coby P o lsk a  napraw dę zrobiła, gdyby  je j p raw a 
naruszono , g d y b y  je j g ran ice  zosta ły  naruszone. 
A  to  je s t rzecz w ażna. G dyby bow iem  p. S k rzy ń ­
sk i ośw iadczył w yraźn ie , ja k  -to pow iedział w swej 
onegdajszej m uw ie w Poznaniu  pęse ł M arjan 
Seyda:

„Nie tę d y  droga! -wara panow-ie! nie ig ra jc ie  
z ogniem ! Nie -oddamy ani sk raw k a  -zie-mi pol­
sk ie j, bo i ta k  za m ało  je j nam  przyznano. Dla 
n a s  to  nie k w estja  „k ilku  pow iatów  choć i je ­
dnej wsi nie m am y praw a, przefrym arczye, d la  
nas, t-o k w estja  b y tu , k w estja  niezaw isłości -go­
spodarczej, po litycznej, m ilitarnej. B ędziem y bro­
n ić  k ażd e j pięści ziem i, choćby E u ro p a  s tan ąć  
m ia ła  w płom ieniach!44 —  to p rzysłuży łby  się zna­
kom icie pacyfizm ow i. P acy fiśc i bow iem  w iedzie­
liby  w ów czas, co m oże zagrozić pokojow i.

P. S k rzyńsk i te g o  nie zrobił, zam achów  n a  P o l­
skę  nie odparł, p-ok-ojowi się nie przysłużył. Ale 
u słu żn a  m u p ra sa  głosi bez u s tan k u  św iatu  o jego 
sukcesach . Ja k ie  to  są  sukcesy , rozpatrzy liśm y 
szczegółow o i n ie s te ty  po analizie nie m ożem y ich 
sukcesam i nazw ać. C zas najw yższy , a b y  p.

■ t-ału piur-tfel wekslowy Banku Polskiego wzrósł o 69 
-p-roic., zapas -kruszcowy ii walutowy zmniejszył się (ra­
zem o niecała 2 proc., ogólny obieg pieniężny w kraju 
zwiększył się o 21 proc.

P-od-a-liku .emisyjnego od początku działataości aż do 
Iko-ńc-a września B-aulk Poł-iki -zapłacił Skarbowi ą&s 
tysięcy zło-tych.

MONETY SREBRNE SĄ W DRODZE.
Poseł Rz-ee-z-yponp-ol ii-ej Po-ł-ki-ej w Stanach Zjedno­

czonych imadiet4a:ł -dó W arszawy izai\v‘adiomiem.iie-, iż 
ipLerwnzy -traci port s-r-eb-nnych im-oupt dwuzłotoiwych, 
-które bite wą -w A-marye®, zorta-ł już za-ład-owainy i 
wyi-lamy. • ten spodziewany jest w d'..:u
11 ibm.

S krzyńsk i już nie m iał m ożności dalszego odno­
szenia p-odobnych sukcesów .

Dzień polityczny.
MIANOWANIE POSŁA SOWIECKIEGO.

Warszawa. (AW). Urzędowa sowiecka aikttHią tele- 
grafiiciznai „Rosta44 Jpnos-L o  m^niowaniu -Wojkiciwa -po­
słem sioiw-l-eckim -w P-o-łsce.

WOJEWODA POLESKI.
Warszawa. (A/W.) (Urzędiow-o- feomuin-ilkiują o zwoł-nie- 

nim Dawin-a/riowiiciza z-e służby państwowej i mianowa­
niu pułkownika Młodzllainowskifcgu wojev odą poles­
kim.

% ziemie Ptolshl.
10-LETNIA ROCZNICA BITWY PO(D MLOTKO- 

WEM. Diniia 29 ipaździ-eaniiika przypada 104ełinia nooz- 
nicai bitiwy p'od Mił-ctlkoiwom, stoczonej prz-cz II. -bry­
gadę Legij-omiów. W dinilu tym  „Sdk-ół44 w Nadwómrje 
ucząldlza utoczy,-lt;y obchód. celean ueziez-erra -pamięci 
poległych. -wioj-ny zezwolił w diniu tym wszy­
stkim ujcizieduiLikom bitw y p o i  M-lioikltiowem wiziiąć u- 
d'zia-1 w  tej tirioifizyisl-ośc-i. Piriziejaizd Ikoi-ejami *ia fldfifot 

.-własny.
AGITACJA KCMUNISTYCZNA W POLSCE. Z Ga

etyin-iinia naidieciizły ido WiojeJwódiatiw-a Wairsz-aiwsiki-ego 
w.i-adlomiości -o wzimioż-onej agitacji IfcomumLiityc-zinaj. W  
siolbotę -dinila 4 bm. ,noziłqpiioinie z-oistaly w  mi-eścic- oldle- 
®wy klomuiniilstyicizn-e. Wliadlze bczpiien-izeńsltwa. zdarły 
-te -odezwy zmuirów. Widl.icżonio ciuergiczne docbadize- 
m-łe. Władizie są już na tropie kolporterów -bibuły teo- 
uruinlistyicizmiej. Dała wę zaiuiważyć rówtniież w innych 
miasltaich pnówirac-joi.ialMycifl wizmiożlona dzialałniość or- 
g-atniiiziaic jii- Ikomumiisitycaneij, k tóra  eosta-łia przed kiillku 
•tyigodnlami morab-ira przez władze bezpieczeńsmwa.
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Zerwanie rokowań o podwyższenie zarobków
w zagłębiu węglowem Chrzanowsko-Dębrowskiem.

(Warszawa. (AW). Rokowania między pracą a ka­
pitałem, które boczyły (się 7 bm. w M'LnMie.rs'twi.e Pra­
cy  iw sprawie podwyższenia zarobków w zagłębiu 
węgłowym Ohrtzainaw śko-Dąbrawskiem, zostały przer­

wane.
Robotnicy żądali utrzymanie płac, stosowanych w  

lipou, które zostały obnażanie o  5 procent w sierpniu 
i dalszych 5 prooent we wirześniu.

Nieprzyjęty wyrok sądu rozjemczego
w sprawie podwyżki płac na Górnym Śląsku.

Katowice. (,AW). Dzienniilki donosizą, że na wezoraj- 
ezern posiedź en iu nadzwyczajnego sądu rozjemczego 
zapadło orzeczenie przewodniczącego sądu, przewidu­
jące dla kopalń węgla 5-procentawą podwyżkę za­
robków dla robotników, pracujących pod ziemią, oraz 
3 procent dla robotników, pracujących na powierzch- i Warszawy 
ni. j

Dla hut żelaznych i cynkowych zarobki zostały 
niezmienione.

Pracodawcy 1 przedstawiciele robotników poczynili 
zastrzeżenia co do powyższego orzeczenia. Przedsta­
wiciele zamierzają podobno udać się w  tej sprawie do

Do czeso daźa żydzi
wytrw ale, przebiegle I skutecznie.

Kraków, 9 ipaidznernika. 
Wśród żydów krakowskich krąży z rąk do rąk w

licznych odpisach następująca .przemowa rabina lwów 
skiego, wygłoszona podobno w r. 1885 w lwowskim 
kabale, która idafconiade chairalkteryziije skryte plamy 
śwfjatowego żydostwa:

Bracia! 19 wieków walczą żydzi o władzę nad świa­
tem, 'którą Bóg Abrahamowi przyobiecał. .Krzyż je­
dnak powalił żydów. •Rozpno.-iz.eni ,]>o wiszy8t.kk.li ate- 
aniiadh świata byli żydzi wszędzie ipraedimiótenn prze­
śladowania.. „ Ale już sanno- roizipnofcizienie żydów po car 
iym świecie świadczy o przynaJeżnuoeci całego świata 
do mas. Dziś naród żydowski staje się coraz potęż­
niejszym.

W rękach żydlowśfcifeh niagnoWiłiidiziany jest .pieniądz, 
prtzed' którym uchyla. czsoilo świat cały. Pieniądz to 
przyszłość żydów. Ozais.y prześladowania żydów mi­
nęły. Poatęp ,i cywilizacja fatów  chozościjańskicih sta­
nowi mmry obronnie dila (żydów i przyspiesza urzeozy- 
wiiitnieniLe naszych planów. .Nam żydom udało się o- 
panować centra giełdy światowej w Paryżu, Londy­
nie, Wiedniu, Amsterdamie i  Hamburgu. Wszędzie 
żyidzi rozporządzają wielkim kapitałem. Wszystkie 
tpaństiwa eą dziś .zadłużone. 0  długach stanowimy my, 
żydzi, więc państwa muszą się coraz więcej obdłużać. 
D ługi zaciągnięte ółidają iw ręce żydowskie kopalnie, 
dobra państwowe, koleje, fabryki, państwa.

iKonięeziną newt owozą, aby żydizi wszędzie ziemię 
zagarnęli, a zwłaszcza większą posiadłość. .Skoro wię­
ksze posiadłości przędą w ręc-e żydowskie, wtedy j

Ze stolicy Polski.
PREZYDENT WOJCIECHOWSKI wyjeżdża do 

Kaldlomiia i Starachowic dilia zwiedzenia .trójkąta prze- 
myblłoiweigoi, w którym 'zniajdiują się fabryki. obsługu­
jące pnzemysl wojskowy. Prawdopodobnie Preiz. Wloj- 
©fedhowslkieaiiu towarzyszyć będzie, pramjeir Grabski.

iMINilSTER ROLNICTWA, P. JANICKI na wciz]o- 
majsizeim posiedzeniu komitetu ekonomicznego stwiler-

robotnicy chrześcijańscy umożliwią nam wszelkie do­
chody.

Uciskano nian 18 wf.elków, teraz wyrośliśmy ponad 
głowy tych, którzy nas uciskali. Prawda, że niektó­
rzy żydzi idają się ochrzcić, a&e fakt .ton tylko przy­
czynia. srę do w.zmożenła naszej potęgi, gdyż chrześci­
janin ży d, zawsze żydem zostanie.

Wrogiem naturalnym żydów, to kościół katolicki. 
Dlatego musimy kościół katolicki zarazić duchem swa 
woli, niewiary i wszelkiej niekarności. Mośćmy pod­
sycać wafJkę i miazgo! dię pośród, iróżnydl wyznań ka­
tolickich. Kapłanom .katolickim wypowiadamy walkę 
najzaciętszą na wszystkich polach. Kapłanów musimy 
obrzucić całą masą szyderstw i wyśmitwisk, skanda­
lami prywatnego życia, aby ich przez to obrzucić 
pogardą i pośmiewiskiem.

Musimy dalej mieć wpływ na szkoły. Keligja chrze­
ścijańska musi być .wycofana ze szkół, wówczas roli- 
gja tia -irnubd .zaigiinąć, ikościół zuibożeje wtedy, straci 
znaczenie, a dobra jego przejdą w ręce żydów.

Żydzi muszą wszystko w swe .ręce ująć, a zwłasz­
cza władzę i urzędy. Dalej adwokaturę i sądownictwo, 
a przedewszystkiem medycynę. Żyldlow-lki lekarz ma 
najlepszą śpa-iolbmoiść 'zetknąć ś.ię iz modziiną chrześc-i- 
jań-lką. Żydzi muszą kres położyć nierozerwalności 
małżeńskiej, doprowadzić do ślubów państwowych i 
cywilnych.

W (końcu łdizie o  zawładnięcie prasą, a wtedy pano­
wanie nasze całkiem zapewnione.

doił ma podstawie ostatni i ej swojej podróży, że zboża 
krajowego nule zabraknie i niema- miowy .o wprowa­
dzaniu 'zagraimiiciznego,. P. Jamildki uważa aa młeizbędin© 
pnze.prawadzen.ie ustawy o o-izczędnyim prz,emiiail(e ży­
ta  idlo 75 próc., elo ipowięlklsizy izalsób mąki krajowej 
o 20.000 waigonów.

ZREDUKOWANIE BUDŻETU MINISTERSTWA 
R BFORM ROLNYCH. 7 bm. w Miniiśltfeltiwóe Skarbu 
odbyła i-iię konferencja iw sipnawiie budiżetiu MMsiteń-'

stwa (Reform Rofayoh. Krąiżą pogłoski o  zamieiraonem 
iznacianem izmniejszisinaa wydatków 'tego MiufcteTŚtjwaL _

DELEGACJA POCZTOWCÓW U MINISTRA.
P. Minisitór Przemysłu i '.Handlu, inż. Kiedroń, przyjąć • 
dnia 4 bm. przedl-talwileiidi Głównego Zarządu Związ­
ku Pocztowców, którzy przedłożyli alktiuialnie posltiuła- 
ty  ekonomicznie pracowników Poczt i Tetegraifów. 
Pan iMiińfetJer, przyjął deiiegaioję przychylnie i pnzy- 
ozekł rozpatrzyć zgłoszone dezyderaty w  ramach tuo- 
żliiwtoiści budżetowych.

(W SPRAWIE KREDYTU TOWAROWEGO. Wo­
bec braku jednolitego ulstaiwodlawsitiwa o domach sfctai 
dowycih i wannamliaeh arwtyltocja kredytu  ttoiwunoweigo 
w Polsce nie mogła isię 'dotychczas rozwinąć. Sókctja 
praw a hawKio.w^ge-Komisji iKiodefikatcyjmej posiadła 
(wpaaiwiiMe p ro jek t nastawy, apna.cioiwa.ncj przez piiaf. 
.Dra A. Gór.-ki,ego, jednak projekt ten inic był je-saze 
m  ipieinnim Sekcji rozważany. W obec tego, .że życie 
gioi-pffilamcze Palf-lki iwrymiaigia stlwionzenlia poidbltaw pra- 
winyoh dila k redy tu  .towamaw.ego, Minktersitwo ńpnar- 
iwiedlilwioścr wylkortzyisitiuje upraiwiniieniiia ana dane. w  tej 
sprawie Rządiowi w  ustaw ie o ipełiniomaaiwcltwach i  
opnaciaWuje pro jek t .razporządizeii.ia Prezydemta Rize- 
.czyposipioilitej o- skłaidatch Itiowalriowyeh i  wainrajutaich. 
W ten  sposób Bo(ll.-ka uzyęfloa iw ufołlingim ezaisie je- 
'dinoliite i wi<|póiczę;ine .zasady pmaiwne kredytu  to w a­
rowego.

URLOPY ROBOTNICZE W POLSCE. Mimiiistordtiwto
,P.raicy i Opiiclki Społecznej polcciiilo prizedsitaw.Łc.iiełiowa 
Pofliski '\v iMiędizynanoiJawyim Biurze P.naicy, ip. imiż. iSo- 
kalloiwi izgloi-izenie w limiiamiu nządlu polskieigo na XXiIV 
sesji Rady Adinimisitiracyjniej IM. B. P . wmiito-kiu .o. wpro- 
wadzenie na zbliżającą isię \TdiI bantfenenicji pracy 
śiprawy lurłiopów roibotiniozych. iM.ilnisitiemitwio istioi ma 
isitainloiwidku. że udloipy praicoiwnicze dały  w  Połsice 
bardzo .pomyślne rezultaty hilgjeniłcJznlossipołeciznie. AIJ- 
histenritiwioi konlfitątuije również, ż.e icały 'sizer.e.g państw , 
a więc: Auisitn-jia, Finnlanidja., Pol-fca., Rosi ja, Ozeclio- 
■Słowacja (dla górników) i iimme pań.-twa mrilopy it.e jutż 
wprowta.dlziły, ii. że sam a .zasiadła urlopów jest. powlsize- 
icbuiió uiznaiwaina, matlonniaisit, ibnak ipoiw.-izechm.ości w  sto 
siewaniu tej zasady wprow adza iciężlkie 'zawSkłania. go  
spodarczc, i że przeto niadlszeldł ićiaas., alby sprawę ur­
lopów pracowniczych ująć w  fo.nmę pawisizechnej kan- 
wenejł mię dizynair.odlcw.eij.

PODWYŻSZENIE CENY CHLEBA MIEJSKIEGO. 
Paciząwsizy .od 6  bm. padwyż.-tzame zostały ceny wszy­
stkich gaitiunków chleibai, stprzedawanego w miej-kich 
sOalepuch o 5 g.rfósizy na kiiliagmamiie. w  dietiallu. I ta k :  
1 kg. chleba żytniego « imątó 50 proic. — 40 .groszy; 
.sitkowego — 30 igrowzy; ra.ziow,eg.o —• 30 groszy. Bo- 
cheuecizek ohileba uałęciaow-kiego. iwagi 80 dkg. — 40 
groszy i cihłeba krakowskiego, wagi 40 dkg. — 36 
grosizy.

■CENY MĄKI I KASZY. Począwszy iod 7 bm. usito- 
łone zostały miowe ceiny ina mąlkę ii kaszę w slkletpaieh 
Wydizialu Za.opaltrywiauiiia.. 1 Ikg. m ąki żytniej 50 proc. 
przy .sipnzedaży dletaf.iiiczmeij wynosii 44 igir. (dawnie 39), 
am erykańskiej 70 gr. (dlaiwlnliej 72), 1 Ikg. Ikiaisizy giry- 
craainej.. patonej — 68 g.r. i(dla.wniej 63), owiies — 29 gr. 
(dlaiwniej 27). Tak więc jedynie potaniała mąka ame­
rykańska.

Z GIEŁDY iPRACY. iNa o-taitniiieim zebraniu Giełdy 
Pracy było obecnych beizroSbotlnych .około 35 osób. 
Naisltirój w śród bezrobotnych był spokojny.

Pamiętajcie o „Czerwonym Krzyżu1'

JANUSZ WROŃSKI.

Franek Wrona.
4)

Śliczna painna (spłonęła gwałtownym  .rumieńcem 
iwsltyidiu i  iprzykiraśai. Nęcltoa iwtlajemintilezjTła ją  w  simak 
lupokoirzemiia, w  ósltirą goryciz łez bezisifcego buntlu, 
w  żrący simrate.k izmużonej rezygnacji'. N a ekrauóe 
wspomuiień, jaik Mady., izaitalrty obraz pow stała (L izni:- 
k ła  stmiliona bóleśnie p o i  (obelgą .drobna sylwetka ma­
łego .tonmiiinaitiara..

— Jaikże byłam  okru tna — pom yślała i 'zbladła 
iwdbec liiromiic.znej g ry  Iłoisiu, kitóra każe jej stiać w  po- 
iczuciu iwiiny pnzed1 tym  młodym, tnilu.mf.ująeym oillbrzy- 
imem, dyszącym  w^pamilałą, binultałną ailłą 'zwy-cię|slkilch 
mięśni i  (zwycięskiego izlłota.

iZIMiilżając islię dio drzwi, isizępnęła upakonzoina i. peł­
na żailiu:

— Pnzeproi-izam... Przepraszam d żegnam pana...
(Lśniąca, śnieżn.ym gonsiem batystow ej koszuli pierś

Fmanlka. W rony 'rozszerzyła tsiię isłodhiem .tiezuciem du­
my, .tniiumlfiu i  pewności, że o to  w  tej dlnwili jedynej 
rozkoszny a k t  zemsty może zo-tać spełniony 'do o- 
etaitika... .Wystancizy itylko pozwolić w yjść tej upoko­

rzonej. bladiej diziewcznyie w iznliśzozon.ej sukieinicei i 
oWoconyeh ibuicilkiaich... PozWoiiić iwytjść ma izimny 
dószcz jesiienmy, na mową tułaczkę w  poszukiwaniu 
Chleba li rzucić jej, rozwalając się raa nowo w  w ygo­
dnym fotelu, arogamickiie i sizydlemoze „żegnam11...

Gzanujący profil1 ztotoiwiłosiej' głow y zarysował się 
ma itfje otwieranych dio odejścia drzwi. Gdzież jesft 
.twioje fcosiztoiwine, popipiątie fnit.eirko, 'twoje lśniące 
'trzewiczki li itwój królewski grymalsf.lk, mała1 czaro­
dziejko iz apantamenitów pi.ei:|w.sizego piętna? — pomy­
ślał i  poczuł na,g,lei, że jego żądlza. ‘zemsty jest już na­
sycona. Było miu żal, etiraisiznilte i głupio, żal Iteij iZwy- 
cięlzonjej przez łosi, ślicznej i  kruchej istoty, podobnej 
■do przepięknego icaidka, inzuiconego n,a bairłóg nędlza- 
nza, I jeidnociześmiie jego ismagła Itiwamz pociemniała, o 
ton w  gwałtownym inum.ieńcu na. myśl, że tia dzilsiiej- 
isiza., wytpędlzón.a nędizą iz Śliniących 'apairtameiutów 
pierwszego pięt.ra Ikirótewna jeslt Itaik blii-ifco, iże oto On, 
Franek Wnoua, anóglby podejść do miej, obet.r.zeć jej 
p,eiłn.e łez oc.zy iswą uiperfiumowiamą, jedwabną chustką 
i szepnąć pocizciiWie: No, 'cicho, óiicho... iNi.e plaicz już, 
niedobra, ma.ła łaliocizlko....

Wyjpnoistt.ował się. teihirząikmął i zapytał trochę .zdła­
wionym głosem, wskazując na ma.sizynę:

— iPani lodicliodzi? To pand. nie chce u mnie- pra-

iCoiwać? iPewinże ma. ipan.i Mną pOsa.dę, co?
— Nie, iniie malm żadnej posady — smutlno zapnze- 

'Czył kirjiszta.łowy głio-iił.
— No więc- o co .chodzi? — 'zalśimiał się 'ciluho, prze- 

■w-raicając łokciem iz iradloścci jakiś waizon na biairkiu. — 
Piroeizę. niech pani siada... Już zapomnę pani nawelt 
•tę wronę bez ogona... Zapomnę, jako Boga kochani... 
A it.eraiz palni podyktuję IM. dio tego .taljdlaka, mego 
dloisita.wicy.

Blaide, śliicizne usteczlka. uśm.i;ec'li.nęły się ma pół ża­
łośnie, naipół wesoło d poidl iwysmiulklłjinii piałcamii. któ­
re ido ii.iedlalwiia jeszcze wydzwaniały na. klawtsizaich 
Steimwaya. dziesiątą iSymfonję Bcieithtowianaj izatirajko- 
tiaiła;, jak słaną, iza,ciekła piłoitikaidka maisizylnn. dio pisa­
nia, fcomiuniikuljąo ..temu łajdakowi dositawey1', że — 
„paailskiie świmile są chude, i wogółe mile nie iwrante. ko- 
chainy pannie Siłbormann11...

W parę nitosłęcy później w dwóch iciasmych pokoi­
kach pa,mi raidcizyiii, iaairziuicomyc,li kwiiatami i olbnzy- 
micitni bombomieramiii, wśród Hiinnall:ajó(w, preizcmtów 
pnzedtślnbiiych i oceanów sizaimipana, obchodzono za­
ręczyny paniny Liłusi .Nowińskiej <z pewnym mło lym 
miljairdcrcm.

(C. d. n.) •;:
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Listy i  kraju.

1H  w*lzliJtt iHimki l i l - H i g o  i  ftim ii.
(Od własirego boresp. „Gońca Krakowskiego")

Tarnów, 7 października.
Już .odtdlaiwma 'Ctzłomlkowie Z. Ł. N. pragnęli mieć ja­

kieś zebranie dlła EOsięgnięciia Informacji 10 stanie. po>- 
MtycamyiiA naisoeg© PlaMjwa' od osób w  .polfityee czyn­
nych. Życzeniu itienra stiaito isię zadość. W sobotę 4 lwu. 
p. poseł J. iMaimaazyóisIki wyigh>sił ni, izebnamiu wy­
działu Im . L. N. referat p. sytuacji politycznej nasze­
go Państwa.

(Referent zrwrócił uwagę na nasze położenie między 
miaiodowe w Lidze Narodów, w  której pierwsze skrzy­
pce gra .Anglja. Ta ispoiwodu hyperpnodukcji' prze­
mysłowej, a w ślad! za teni bezrobocia gotowa podać 
irękę Niemcom i Sowdepji, byle izysikać rynlki izbytfu, 
a roa mawz byt państwowy zapatiruje^ię iw talki (spo­
sób, ;żo, oopralwicteu, IPia-ństiwK> Pofekie powinno fetmfeć, 
ale, c.zy .ono ma być wMIkie, czy miale, -to dlła miksj 
obojętne i doradza nam ratozy zabójcze, jak wyrze­
czenie się kresów wschodnich i zachodni, h. —  Toteż 
wszyscy, falko maródl, poswkmiśmy wiecami zademon­
strować nasze imteresa państwowe i wpłynąć iem na 
Ministerstwo ypraw zagraniaznj ch. aby twardo stało 
na stanowisku obrany interesów narodowych.

iPnze.cbiadlząlc dlo polityki wewnętrznej, 'zaznaczył, że 
związek Jedności Narodowej z  Piastem, .mima, iże 
ipalkt przestał figimieć z upadkiem nządlu związkowego, 
nadal istnieje już Iwj idusizy i  sencacih m TM iii pociąga 
za sobą :<ap'ćb©tin,e i loidp.owiediziailinie wobec Państwa

i hfotioirj.i J@flflb?tiki, jak mp. p. Tbuguttta. Zw. L. N . 
sam osobiście izłcżj ł w leie ofiar na ołtarzu tej .św ią­
tyni Zgody" i  giotów jest do nowych ofiar dla dal­
szego uspokojenia namięitnośr i partyjnych, a  wy cho­
wania narodu w duchu zgody.

Wynaizrim tej izgiody są ustawy językowe odnośna 
do (kresów iw szkolnictwie, sądaie i  administracji, któ­
re przyciągają Jud uuslki ku naszej (kulturze, wspiera­
jąc również rozwój ich języka. Sanacja Skarbu Pań­
stwa, wartość złotego, stiaignaeja tern spowodowana, 
nie talk groźna, (jak iw Austnfij Czechach lub Niem­
czach, dają nam gwarancję przetrwania najcięższj ob  
czasów; mozwój lotnictwa, gazownictwa, lokomocji 
kolejowej, mlowe źródła idlochoiu z monopolu tybenio- 
węgo ;Ł spirytusowego, (który ityllko maroizie pochia- 
nia dochody skarbowe, a potem je izwrócd iz <wieBdtai 
zy-dkieim, dają nam nadzieję, że możemy iść śmiało 
maź wybraną dirogą łaidiu i .ofiar idla Państwa, bo nio  
idlą onie na mannę.

Zebrani, wdzięczni posłowi M. iza referat, powzięli 
rezolucję wj słania licznej delegacji na kongres Ziwią- 
ku LudowonNarodowego w  Warszawie w dniu 26 paź-? 
dzlerlnifca; tudzież urządzenia wiecu połłt yózpG-oświa- 
iłowego w  Tarnowie dla. szerszej publiczności.

Panie, obecne na /zebramm, oznajmiły, że już w naj­
bliższą niedzielę urządzą wiec oświatowy dla kobiet
z mamienia Organizacji kobiet polskich.

Przed w w ad zec ie m  mli M i e r n a  do kram
Uczczenie prochów Sienkiewicza w Pradze

i na wszystkich stacjach w  granicach Czechosłowacji.

T Ę A T R A U A .
REWOLUCJA W ŚWIATKU TEATRALNYM 

W WILNIE.
\v iu >  (Tell. p ry  w.). Przyszło tu ta j do zatargu łuię- 

dzy całą polską prasą wileńską a dyrekcją teatru. 
P,owadem 'Ziatargri był aitak aktora Bystrzyńskiego w 
pubłu zntm miejscu na jednego i  recenzentów Tygod­
ników artyi/rycamy ch. Wszystkie ipołskie pisma przetr­
w ały kontakt z  teatrem, uomagając się usunięcia a- 
Icfoira.

MOftOZlrMIBNlE W OPERZE WARSZAWSKIEJ 
JUŻ BLISKIE.

WarszaTia. (Teł. pryw.). IWozoraj w  kołaeh ,tea- 
•trałnyeh ikoHportłiowainO' wiaiiomtość, jalkaby spirama 
zażegr~nia tzatairgu z orkiestrą teatru Wietkiego 
wkroczyła na nową drogę, rokującą pomyślne jej za­
łatwienie. (Podobnio większość członków orOcie^tiry nie 
raamierza obstaw ać przy  wisizyslbkiiah swych iządaiaiach 
somaz wyraża gotowość pójścia n a  kiomipromL'. 0  dHieby 
irofcowunia, któro znów nawiązania, doprowadziły dlo 
;poroznmieu/ia, możliwem byłoby uruchomienie opery 
w końcu bieżącego, lub na początku przyszłego mie­
siąca.

Taniec, jego mistrze i mistrzynie.
LUCYNA MESSAL W KRAKOWIE.

Kraków. 9 października.
Lucyna Messa! idzilś w;e czwartek wj-eicizorem. przy- 

jażdżia dio K rakow a i  .jutre i.io;z(j)ocizyna próby ?z zesipo- 
lem  .^Niowiaśck1. iSłynma. ita primaidonna gości poraź 
pierw szy w  Krakowie, izapowi-edzlane w ystępy iwzbu- 
łdiziły ogromm- zainteraśowanie w całym mieście a  k a ­
s a  i zamówień w handlu W. P . -Rudnickłego; jest w oią- 
głem  iO'blężeni'iu. — Lmcyna Messal w ystąpi tylko' 3 ®a- 
tzy.

W  sobottię 11 £>. m. odbędzie, się pilerwsize pnzedsta- 
wiioni« populame. n a  ©aktom izniżonych .cenacih o  go- 
dzinae .3-30 ipo połudlnilu, .daną .będzie operetka Koilina- 
n a  .,Dziewiozę z Hoiliandjd1.

1 pod znaku Dziesiątej Muzy.
JACKE OOOGAN W ATENACH.

Wiedeń. (AW). Przybyły dlo A ten słynny a rty sta  
kilimowy Jeickc iO.aogan izońtał przyjęty na  .audjencji 
p rzez prezydenta ,nze.«zyposp,ołi.t;ej greckiej. Niastępniie 
odby ł się n a  Afcnopioks-festyn dziecinny, w którym  
Wzięli, udział kikadziesiąlt idzięci'. (Wizd.łuż dlrogi e 

m iasta  dlo Afcropoiis usitawiianio n a  cześć gościa śżpa- 
le r  wojskowy?.

Zdrowie ludności miast w Polsce.
GŁÓD SZPONAMI GRUŹLICY WPIJA SIĘ W CIAŁA 

MŁODYCH POKOLEŃ.
Ty łko dostateczne odżywianie zniweczy jego wrogie 

zakusy.
Łódź, 8 października.

Kie względu nia ho, że w arunki ekonomiczne .klasy 
pracującej, której dzieci przeważnie uczęszczają dio 
szkół powszechnych, uległy? iw tóiatn.iioh .czasach zna­
cznemu pogardzeniu. W ydział Oipieki Społecznej w 
.Łodzi urwaiża. za konieceme prowadzanie w iroku bieżą­
cym  akcji dożywiania dzieci szkolnych, m ającej na 
celu przedilwiziałanie sEeirzcniu się w śród dzieci róż­
n y ch  chorób, czwłaszsza .gruźlicy, na  tłe niediosltialtecz- 
nego odżywiania się'. Ponieważ w skład' porcji izywinlo- 
ściowęj wohiadizi 10 igr. tłusizcau, dzieci odżywiane w 
szkołach przez Wydział Opieki Społecznej zyskują 
znaczny przyrost na wadze, dÓchiod;zący często w 
ciągu tnoku sEikołinego. idio 5 kg., co izostaiło stwiiaildao- 
n e  pmzeiz lefkarzy-hiłgjmiisitów (Wydlziału .Oświaty i KjuI1>- 
Ibuiry.

Wobec poiwyżsizego, dólegacja Wydlżia.łu Opieki Spo 
leczuej, uważając iprzepmołwadzenle akcji dożywiania 
dizlieei za wiieloe pożyteczne i .wskazane dla celów roz­
woju fizycznego d,ziatwy szkolnej, uchWaiłiła nia. ositat- 
niem gwe-m posiedzeniu prowadzenie iw roku bieżącym 
akcji dożywiania dziatwy szkolnej w ramach do 4000 
obiadów dziennie. Akcję 'dożywiania idziect szkolnych 
postanowiono rozpocząć z dtiiem 15 paiździem.ika ,rb.

Rzeczy clclfaipc.
SAMlOLOT W  SŁUŻBIE SANITAR NE J.

Ubiegłego it.ygo(Jłn2a-iadibył się w Genewie między- 
Tiaradiowy pokaz samolotów, używanych do .roiznhii- 
itych ceil'ów przez iwojslbctwfość i  pryw atne prizeilllię-. 
biiorstwa cylwiillne.

Między Jurnymi, zwrócił na siębće po:\v -.zęć-liiną uw a­
gę  samolot do przewozu rannych, używany przez

iRłub połisko-czecho-łowiacfc} lifhKoło. Afcaidemickie 
Przyjaciół PoilsfcL w iPlradlze utworzyły iw tych dniach 
(komitet dla uczczenia pamięci Henryka Sienkiewicza 
z ókaizji przóWiozieinia prochów wieilkiiego pisarza ze 
iSzwajcairji /do. Warsizawy przez itlrytorjum  icze.cho- 
śloiwaickie. W islkł/ad honorowego prieizyił.fum kom itetu 
orgamiiża.cyjniego weszłiL: izmany piisamz i hbiioryk cze­
pki Aiojiz Irasek, poeta I-. Machar, izniany uczony i po­
pularyzator ll.iit cna tury  polskiej prolf. AdiOilf Gz'emy, 
poUki charge dóaffałre w  Piraldze — Hempel, burmistrz 
miasta Pragi dr Baksa, prezydent czeskiej Akademji 
Umiejętności iprof. Zubaty, prezes casechosłov acklej 
Rady narodowej poseł Prokupek i rektor uniwersyte­
tu praskiego prof. Kukul.

Komitet praski czynli starania, uby ciało Henryka 
Si* nikiewicza ibyiło wiezione przez Pragę, aby było I 
tam zatrzymane i w ciągu kijku godzin wystawione |

w Panteonie Muzeum Krajowego. Jedtooczęśnie w  
Pradze mają być zorganizowane wielkie uroczystości 
przy udziale oirganlzacyj narad,owych, sokołów i ar- 
mji. "

(Peiltiraiklacje. prowanizome są jcdiniocześniie w  posel- 
islwie c zecho^łowaickiem w Wairslzawie iz kompetenitny- 
mi przędistaiwiiciieilami wlaidlz dj ^połeczpńsitiwia. Ustalo­
no, iż protektorat nad uroczystościami na terytorjum 
Czechosłowacji pmzy irnuje na siebie pralka Rada miej 
ska.

■Oze.chiosłoiwacki.e minfetersitwa fcomuńiikacji prze­
znacza dla przewiezienia ciała H. Sienkiewicza spe­
cjalny pociąg z honorową eskortą wojskową.

Na wszystkich stacjach w  granicach Czechosłowa­
cji, przez iktóre przewożone będzie ciało wielkiego pl- 

1 sarza, będą mu oddawane honory .wojskowe.

Z pod znaku Tem idy.

Zaopatrzenie w żywność więźniów w sąd ach
Warszawa. (Teł. pryw.). Otrzymanie zo-iały  .od na- 

.ozełników wiięzimi wiia.diomośd., że ibandizo idzęsitio. wię- 
źniowiie, izahieranii pnzez pólicję na roz/pnawy sądiowo 
(uib do  sędlziiów śM ozych , iwraitają dlo więzienia o- 
bładlowani.paicizkamii, zawierającemi Twmiaite prod.uik- 
ity, >a między iininemi ii surowe lowioęe. Spożycie talki,cli 
produktów’, jak  inp. wędlin, wątpliwego giaituniku, nie 
mówiąc już o  i&uinowyćih lowooaich, (których podawanie 
do więzineiia jeeit zupełnie wiżbromiionie, może bardizo

ujemnie wipłynąć na <stam zdinowótny więzienia. Wio* 
bec powyżsizego (komendamt i0(kir. P . P . polecił, aby  
e-lkeńtiująey funikcjonarjufize policji pod źaidiinym po­
borem nile .ziezwiaiMi n a  ipodaiwanie wiiężniom produk­
tów, z 'W-yjątkiem niJeiwiellkiej fflosici jeidlze.ifid, k tó rego  
poidiawanie moiżo być dcpatszczone aa każdloraffloweim 
Etizwolaniem ,władz pnókunatorelkich lub sądloiwyob (w  
iSądizliie Pokoju lub u  sędziów śledczych).

Instrukcja o zachowaniu się w sądzie.
iWarszaiwa. (Teł. pryw.). W sałi sąidoiwej podczas 

rozpraw obowiązują .policję umumldurowiainą następu­
jące prlzępilsy co do stirioju i  fecho!wania się: 1) 'wo- 
Swa.ni, jako ówiłaldfcowiiejslkładiają izezualn.ia pnzy bo­
cznie j broni (saalbla łub bagnet, reiwołiwer). i e cizia|płvą 
w ręfkiu, 2) toblkamżeini, o  ile są Eiawiesizeni w  czyminw- 
eciacih, jwŵ Liini, w  -zasadzie, być w .ubnan.iu cywiiinem, 
iz bratku utorainia, icywiilhiego m'0(s'ą isitiaiwań i izeznawać

w  uimuradurowiamiiu podłcyjnem, ale bez jakiiefoołwiellt 
ibroni i ibez fciząpki, loslkamżeni nie izatwie^zeni' w  c.zyn-) 
mościaeh, zdlejmaują brioń ma czas przewodu sprawy, 
dio której należą, ł  aeznają ibez broni i bez czapki, 
3) podetzas lodiazyHyiwiamiia iw'yroiku funłkejotnaajuętffefi 
pełniący słUiżbę, nie salutując, Jdoją na ,.łiaC'Znjość“,  
ipozoisitiaili stoją z .czapkami w  iręlku.

■ ■ ■ ■ ■ ■ I
wojskowość francuską.

iYedile iwyjalŚmileń przedstawicie,la itej iwojskawości 
przowiieizioinio. halkimi isiaimioClotaimi ma biinsikćm Wscśho- 
łilzie i iw iMairoklku poidCizą? ositiaitKlciii trzech łą t 2800 
rannych ibez żadnego nieszczęśliwego wypadku.

Obecnóo p o  iiłiida Priaimcja italkrMi apamaitów’. z iknó- 
irych każdy rnioże .■pmzelw'ii|eR  idlwócłi .rannych w pozy­

cji leżąięj, a  jednego iw wiediząicej: 20 iw yianokku, 20 
na bliskim ■WiSichiodlzKe, 10 w Tunńóe i Algier ji, 3 w 
Bordieaiux ii 3 iw  Namicy.

■Wisizystikie to  opanalty mogą być używam ó .także iw  
nagłych (wypadkach idła celu przewoź cnóa osób cy­
wilnych ól oddały już uiajednclkrollinie iwieiJkie przy- 
eługi.
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Ujecie defraudanta Reicheria.
Chciał uciec do Francji.

Z  CHWILI.
Jesień.

Ozy wMiaia/teś kiedy, Czytelniku, olśniewająco piękny 
kobietą, o której ludizre ne rzdaunienaeira szetpczą sobie do 
ucha. że piękność jej jest jakiemś tajemmicrzem czamo- 
kfiięfiweim, iże bujna, wspaniała jej młodość ma źródło 
w jakimś cudownym kaprysie natury, gdyż dama liczy 
lat przeszło pięćdziesiąt? ~

Zwycięska, piękno, i niepokonana, z uśmiechem wytwor­
nej ironii mija. kobiety młodziutkie i młode, kobiety—wio­
sny i kcibiety stojące u progu upalnego swej urody lata 
i nie lęlka się porównań, gdyż wie, że jest triumfatorką, 
że jej ósizalamiająica piękność ma iw sobie wioń stokroć 
potężniejsizą, niż nieśmiały' zapach wiosennych - fijołików. 
lub pierwszych czerwcowych róż.

I oto. wystarczy jakiś jei len Ciios — dramat .zdradizomego. 
serca, zdeptanej .miłości, jakaś jedna moc samotnej roizpa- 
czy, jakaś' jedlrua. śmiertelna rama ‘zadia,™. zinijemacka — i z 
Olśniewającej triumfatiarikij, łudzącej iwianoik falisizyiwem la­
łem swej cudownej piękności, zostaje .widmo, blady, spła­
kany eie.ń — błędna, stara kobieta ze .zgrozą patrzącą na 
-odbitego1 w zwierciadle trupa isweij wczorajszej urody....

Tegoroczna, jesień, ta  jesień taik olśniewająco, brutalnie 
i niesamowicie jpiękna, pławiąca sie bezwstydnie w oirgji 
słońca, ban w i świiatef, dysząca •:z,wycię,sk,o triumfem nad 
mgłami i słotą, kwitnąca niebywałym przepychem ostat­
nich kwiatów, pożeńana gibrąeaką lipcowych upałów, w 
których jaskrawe .złoto .stroi się, juaby miłośnica, ipad.ysza- 
cha — ta jesień jest rodzoną siostrą cwej .olśniewająco 
pięknej, łudząco młodej kobiety.

Wystarczy jedna n,oc upartej, dzwoniącej boleśnie o, «zy 
by sloty, jedńa noc zimnego wiatru i jeden raneik siwej, 
ciężkiej mgły, by z tej przepysznej, gorącej, złoito-rudej 
ezairoi.liiiej.ki zostało widmo, .smutny, szary trup wczoraj­
szej świetności — posępna jesień, gnająca na naszych 
znużonych sercach melodją, pełną nudy, (goryczy i me-
lo-ncholji — — -=

Haef.

KRONIKA.
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.

Czwartek, 9 b. m.: „Redukcja".
Piątek, 10 b m.: Teatr zamknięty.

REPERTUAR OPERETKI „NOWOŚCI".
Czwartek, 9 b. m.: „Żółty kaftan11.
Piątek, 10 b. m.: „Żółty kaftan11.
Solbota, 11 b. m. po poi.: „Daieiwcizę e Hoiandji11; wie­

czorem: „Madiame Pompadour11.
REPERTUAR TEATRU BAGATELA.

Czwartek, 9 b. m.: „Dzikus11.
Piąteik, 10 b. m.: „Dzikus11.
Sobota, 11 b. m. po. pal: „Kwiat pomarańczowy11; wlecz: 

„Dzikus11.
REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH.

Promień: „Harun Al-Rashyd" (Haraidl) w roili głównej 
M . Bank em y i.

Reduta: „Miłośnica pirata". {Pod -czarną flagą). W głów­
nych noliaich Milowamioff i Bdiscot,

Sztuka: ,dziewica z haremu" sens. film ameryk. w 10 
aktach.

UCiecha: Am erykanka" z GloinLą iSmnisctn oraz p ię k ­
ność ciała kobiecego", film maukowoi-esfetycizny.

Wanda: „Miłość w śniegu.
Warszawa: „Kupiec z Wenecji". Wielki dtnaimalt z naj­

lepszymi artystami w głównych rodach.
Zachęta: „Król stepu" {Zemsta cyganki).

KRAKÓW PRAGNIE ODiDAĆ HOŁD ZWŁOKOM 
ŚP. HENRYKA SIENKIEWICZA.

W czoraj preizy.dijuim on. Rraikowa 'wysłało- dio Ko­
m itetu sprowadzenia .zwłok iśp. H enryka Słemiktewi- 
cea ze Szwajcarji telegram ,następującej treści:

^(iralków pragnie oddać hołd drogim szczątkom 
Sieukieiwiioza. Prosimy K om itet W ykonawczy, by 
(Łwłdk: iSLeinfciewloza skierowano pracz Kraków do 
W arsaawy talk, iby w katedrze wawelskiej słoUlca Ja- 
ęiiellpmów mogła złożyć hołd wielkiemu poecie",

POSIEDZENIE RADY SZKOLNEJ, które miała .się od­
być wczoraj, zostało odroczone na dzień 14 ib. im.

PRZYGOTOWANIE KU CZCI POLEGŁYCH POL­
SKICH OFICERÓW I ŻOŁNIERZY W DNIiU 6 LISTO­
PADA 1923. Związek inteligencji polskiej przygotował pra 
jekt uroKraytsteści, który będzie przedłożony we czwartek 
9 b. ni. o  godz. 6 wieczorem iw saft konferencyjnej magi- 
etmajtu zebraniu delegatów tydh organizacji, (które wispół- 
udiziiał egłoeiły. W izehranliU wezmą udział .zaproszeni przed 
gtawlciiele wojskowości. iNia .uroczystość złożą się: 1) Uro­
czyste nabożeństwa ku czci poległych oficerów i żołnie- 
my; 2) Akadiemja,; 3) Odisłomiięciie pomnika na grobie po­
ległych żołnierzy. Komitet izwróci się do .całego. społeczeń­
stwa. iz wezwaniem o datki na (pokrycie kosztów pomnika, 
według projektu lancih. Mącizyńskiego. Prace są iw1 ipełny.m 
hoiku. Pommilk tera będzie 'odsłonięty w dniu innajnifestaojL 
Ofiomaść l^sizystkach warstiw sipaletcizniych koeieiozna^

DOSTAWA ' WĘGLA i  DRZEWA (DLA KRAKOWĄ. 
W oeftatnrjch dniach wzmógł się izniaioznie much w miejskich 
składach węgla i drzewa ma Wairazawskiietm, Ludność ku­
puje diziennie oikoło 1 ś pół wagona węgła i tyleż drzewa, 
w cenie 2.75 izł. za 100 kg. węgla ja.worzni«ldiego i  3.70 zf. 
ra. 100 ikg. drzewa rąbanego. Od kilku dna (zarząd miej- 
ekich iząkladów nptiowiziacyjnych, dóis-tawia węgiel wisizyst- 
kim miejskim s-zkołom poiwisizechmTn w Kralkowia, na 
hjtóre to cele wychodizi dziemmiie dio 7 wagionów w ^la . 
Również wzmogła, się znaoznie w oeitatmUm iciziaisiie produkcja 
chtelba w piekarni imdejsildej, tok, że. oibecniie dlzdennie wy­
piek wynosi 10.000 kg. chletba. 1 .kg. .chleba miejskiego ko-

Kraków, 9 paźdizien-niilk.a.
We witoreik wieczór nadieszila do ikraikowslkiiiej dy­

rekcji policji toliefiomiczina wiadomość z fconsiullaitu 
poil-iki.ego w Mona-wisktaj Ostrawie, ż.e tamitojsze or­
gana policji czeskiej aresztowały Edmunda Rei cher­
la , poszukiwanego Ustami gończymi za sprzeniewie­
rzenie na szkodę skauihowej kaisy w Kraikowiie.

W edług tej relacji telefonicznej Reichert posiadał 
przy sobie w chwili aresztowania około 360 złotych.

Kralkoiwiskia dyreikcja ipolieji sprawdziło, wiadtomoiść 
tt-fafomiliciZińą koło god'z. 10 wieczór, p.ocizem w ydano 
na mifeijsice dwn funlkcjojiarjnBzy śtedieizych celem po- 
rołzumienia Się z władzami cizesikieml co do wydania 
Reicheirta władzom polskim. W edług raportów, jakie 
nadeszły do Kraikoiwa iw ciągu dlnia wczioiraj.-izegoi, 
aresztowanie Reioherta nastąpiło we wtorek o godzi­
nie 1-szej popołudniu w jednej z  restauracyj w Mo-

azituje w sklepach 30 gir. (a -więc a  trzy grosze, taniej, ani- 
żelii u piekairizy), maś dila .zakładów dloibroiczynmych 28 gr.

USTALENIE CEN MIĘSA W KRAKOWIE. W.cj. kraik', 
ustaliło aż do .odwołania następującą taryfę (cen maksy­
malnych ma rnięsto- dla Knakciwa: I ki. 1 kg. mięsa wołowe 
go z dokładką 1.30 zł., be.z dokładki 1.56 izł., II Id. 1 kg. 
mięsa iwołciwego iz dckladką L20 zł., bez dokładki 1.44 zł. 
ILI kl. 1 kil. mięsa wołowego a tloikładką 100 zł., .bez do­
kładki 120. Cein.y mięsa cilislęcegio. poizoistoły nieizimoenicne. 
Torjtfa ta. wchoitei w życie iz dniem 9 ib. m.'

PRZED PODWYŻKĄ CEN PIECZYWA. Dzisiaj, t, j. we 
czwartek, odbędzie się poisiiędizenie m. (komisji ceinnikioiwej 
oetem ,ro.zpatirzen,iia obecnej sytuacji tairgcwej. Pnzedmio- 
t-em ikonfemencjt .będffl:© rówmiież sprawa ceinniika ima pieczy­
wo.. Krcmiisiarieit faitg.owy .zanotował ■ w dniu wicizóirajsizjTm 
naiatępiująęe ceny .mąki: 1 .kg. mąki pszennej 60 proc. 
46—47 gr., 50 proc. 48—50 gr„ amerykańskiej 55—56 gr., 
węgde.r&kiiej 54—55 gr., 1 kg. mąki żytniej miejscowej 
65 .proc. 37—38 gr., 60 proc. 39—40 gir, Lnaiz poznańskiej 
65 ,proc. 39—40 grosz v,

POSIEDZENIE ZARZĄDU OBWODOWEGO FUNDU­
SZU BEZROBÓCIA. Wczioiraj (w południe .odibyło się w 
.maigistiraic.lie pcsiedzenie .zairządlu oibwodioiwego funduszu 
beizmoibocia. Uchwalono oddać niektóre agendy ubezpiecze­
nia jak ścieranie premji i  wvnłaitę -zapomóg- magisitiratowi 
m. Kirakciwa, natcimiwst rejeistraicię .bez,robotnych prizepro- 
•warlizrć w wnzędizłe pośredtiiictwa pnący w najbliższych 
dniach.

O ZATWIERDZENIE KOMISJI EGZAMINACYJNEJ 
DLA URZĘDNIKÓW. Jak  się dowiadujemy, województwo 
kuakpiwskie zwróciło się dio- miinisiteirs-twa spraw weiwinętnz- 
njicih o. -zatwierdzenie komisji egzaminacyjnej dla urzędni­
ków koniccptioiwych i .mianiputeeyjrnych, .alających eg.zami- 
ua administracyjne.. .Przerwodnicząicym koanisji jest wo.je- 
wioda Kcwalllkoiwisikk Kiomiisja egzaminacyjna dla urzęd­
ników Tiaiohuuikowj^h funguje w Izbie Skarbowej.

LATARNIE NA.D DOMAMI DOMÓW. Wydaiiał pnolicyj- 
no-buidnw.lany magistratu .krakowskiego opracował plan 
oświetlenia, wsizystkich kamienie w mieście przez umiesjz- 
ozetóe raaid każdą bramą tirójścijennej łaitairni elektrycznej
0 szybkach matowych, izaiepatrzeimych nazwą uilicy ;i, mu- 
meireni diomu. Łaimpy elektrj'.czine w latarniach świe.cić się 
•będą pnzeiz całą .noc. Prócz tegoi zanządizomioi lumiesrcKeme 
r t sieniach domów tablic .z dcikladinemi adiresiami lokiaito- 
■rów, oraz igcispodiairzia ilub aidlminlstnaiticra. Kciszta sprawie­
nia łych Aaimp poolosą wlaiściiciele domów. Elektrownia 
pnzyistąpa. jesizcize w tym miieelącu dio instalacji elektrycz­
nej.

PRZECIW ZAWLECZENIU PRYSZCZYCY DO KRA­
KOWA. .Magistrat krakowski wydał izanząd,zeniia achromme 
ipnzecdw izaiproiwadizeirniu do miiastia. ibydła- dotknięteigo pry- 
sizicizycą. Zaiiwądizenie to  spowodiowane zioetało wybuchem 
epideimji pryszczycy wśród bydła w poiwiecie nowoisądec- 
ikim.

BRAK KONTROU PO SKLEPACH POWODUJE DRO 
ŻYZNĘ, Od- dłuższego, czasu eauiważyć' si.ę dia.je raupelńy 
braik kointroili po eklepach zarówno żywniościiowych, jak
1 tekstylnych, onaiz po maigaizjimach galanteryjnych ęo d>o 
cen sprzedawanych tewairóiw. iWbrew icibcwiązującym pnze- 
.piscni ma wywtawach -sklepowych w kramach neiniia uiwi- 
uicicźntionych cenników, a, w meistaiuracjacih ii ikiawiairmiajch> 
ceny izmiiieiniiają się ccdrlennie' ibeiz .zatwieróizer.ki. odno­
śnych wladlz. Toiteż większość kupców kraikowsikioh, wy­
korzystując brak konfiroili. ze. strony magistratu, pobiorą 
łlchiWMiTisikiie ceny i powoduje iszalbny wzrost drożyzny. 
Zaizinaczyć należy;, że magistrat, ma dialekoMące uprawnie­
nia co do ścigania l£ch)wiiainzy„ naitoo.-ho. jednak bądź to 
w .zupełności nró stosuje, .kam, (bądźteż wymdę-jizia. je w gra- 
miciach od S do 50 zł. 1 to  bandizo nziaulika, podozas, gdy 
w ininjicih miastach kary takie, dochodzą idlo a000 izł.

POD ADRESEM DYREKCJI SKARBU WE LWOWIE. 
Emeirytiowane. nauczytcietatwoi Okręgu kralkowsikiegoi zapy­
tuje (Dyrekcję (Ska.nbu, kaedlj' .wneszcie doczeka się wyrów­
nania swych penisijii. Micisiiąc m  mileisljącem uipljw^a., emeryci, 
przymierają iz głodu, a  Dyrekcja Skarbu milczy. Przecież 
tak  z luriMni, którzy .ciężkoi dla dioibra pizyisizłej Polski 
pracowaili-, postępować się nie g.odizii. Zdiaje isię, że wnu- 
sizcfli będraiemy niebawem omówieć eibsizenniilej niniejsizą 
sprawę.

ESKADRA LOTNICZA W KRAKOWIE. Wczoraj o  go-
dteinie 16.30 przyłę-ła. dio (Krakowa, pofekia eskadra lotnicza 
zmajdującia się iw dnodlze z Pairyża do Warszawy. Eskadra 
ta  W liczbie 4 aamoiloitó-w izjcisłiała świeżo- izakupiona we 
Francji. W sikład. załogi- jej wcbiotU.ą: pułk. ipil. 6eredinicki, 
major pilot Praus, kapitanowie-piłocii Fiilewicz, Paiwdikoiw- 
siki, Idzilkowsikii, -Dziama oraz 2 mechaników. Na lotnisku 
raikowMkieim. witał eskadrę dowódca 2 pułku Lotniczego 
Boirejsiza wiraiz tz kni-puisem oficeirsikim. Dziś namio eskadra 
odleciała do. .Warszawy.

rawskiej Ostrawie.
Na. ślad w ykrycia defraudanta wjpadł jeden z tam­

tejszych mieszkańców, który w eziasie wojny przeby­
wał, w Krakowie i znał osobiście Reicheirta. Reiichert 
w c-hwilii. ujęcia go -oikaizai policji czeelkiej sfałszowa­
ną legitymację, wystawioną na nazwisko Lodzińskde- 
go, uinzędnika z Podgórza. (Do popełnienia dofrandaicjj: 
-prizyizinal się w  .c-zaisie indlagowainia go  w unzędiz.iie po­
licyjnym  i prosił o  przewiezienie go do Krakowa... 
W .zeznaniach swoich opisywał całą podróż, jaką od­
był 'Po uicięczoe z Krakowa, •wymiemtB.jac jako miej­
sca siwego postoju Marjenbad, Karlsbad i Pragę, 
W najbliższym czasio zamierzał wyjechał do Francji. 
0  Ile właidzie c-zoskie .zgodzą się wydać (Reicheirta, 
w  Ikirótlkiiej 'di:ich hz-e, bo funkcjionaftjufize urzędu śledcze­
go krakowskiego pirzyiwloizą defraudanta dlzfeiaij luL 
j-ultno.

2APOTRZEBOWANIE ROBOTNIKÓW DO FRANCJI.
Jiaik .się dlcwiiartiujeimy, .zapotirzebowan-ie ndewrskiwailifikcfe- 
njnch noibotniików i, ircinrlkóiw do. incbót we Francji jest o- 
becnie minimalne.. Natomiast poszukiwani, są oibecniie ro ­
botnicy uikwailifikcwan.ii, a  mianowicie: freizciwnicj', kotla­
rze, mioileliiśei duzeiwni, tokarze, wałoowiricy i. graaeze bla­
chy, którzy mogą zgłosić się do ,wyjazdu' diniu 12 .b. m. 
w państw, urzędzie pośr. pracv.

KONSULAT HOLENDERSKI WE LWOWIE izw.nócił siej 
do wcijcwódizitwa knaik. z izoiwliadcaniieróem, że ta.k do Kons.u 
latu, ijaik i iwłaidiz holemdiensikieih w Hadze zgłaszają s.ię oby­
watele polscy z prośbą o przyjęcie iich\lo. atrmji ko.lonjąl- 
neij heileindeinskiej, d;o. s.łużiby f.e,karsikiięj Lub inżynierskiej; 
w ikolonijoch holenderskich. Wcib.ec tegio. kcnsuilatt po.wyż- 
sizy prosi o- cgłoszemiĄ że starania te muszą pozostać bez- 
owocnemi, gdyż w myśl obi"wiązującego! w Ho.lamdji uoz- 
ponządizenia iOibcokrajoiwicy miie, mcigą .beizwaruinikcwo- liczyć: 
na pnzyęihylne. watetiwieuiie. tych próśb.

REJESTRACJA ROWERÓW OSÓB PRYWATNYCH. 
Jak ńię dowiadujemy, w najbliższym cizasf e- zamierzają-. 
wliaicllze k t0.koivnskiiie .pnzipir,o.wadzić .rejestrację roweirów. bę­
dących w posiadaniu osób prywatnych. .Rejestracja eoista 
ła. ispowodiowania wzmagającym' się w miaisizeim imieiście ru­
chem rowerowym i  lócznemi- wypatlkami. im,je.chań przez, 
zapalonych t'.oweirzy'S.tiów. Kaiżd'v rciweir izaopatirizony aosta.- 
nóe numeroim porządkowym ewr!dęm'cj’jn.ym, który m-ust 
być uim.iesizoz.cnrv w miejscu wlcfcieznenr.

NAPŁYW REKRUTÓW DO KRAKOWA. Od kilku dra. 
przeciągają u-lrcami Kraikoiwa, gruipiki nowcizaciętinych re-- 
krutów, pctwołanych do 'Szeregów. .Są tp przewożinie mie­
szkańcy wsichodinrjej Ma.łopołsikii, ktonzy odlby^wać będą. 
służbę .w sćacjcm,owalnych w Krakowie .pułkach.

KRADZIEŻE. Kronika policyjna notuje Bzereg duob - 
mych .kradzieży. Między innemi ZGnołiowaino .kradzież dow 
komianą w stajni Hautiner-a przy uh .Zamkoiwej 33, gdzie ■ 
.skradziono kurtkę ©kórzomą koloiru br.cn.ziowego, płas-zc.z. 
gumowy i  raglan iz dioikuimetifami i gotówką. Ogólna, war­
tość skradizcnTOh rzeczy wynosi, 232 zł. Nadto śikirad.zoni'> 
J. Brzuchailskiemu przy ul. Pę-Mcilrów 10, futerko warto­
ści 200 zł.

SAMOBÓJSTWO. Wczjoraj luno jakaś .kobiieta, przecho­
dząca pnzez pola kolo boiska sportowego „Jutuzeniki11 za- 
uwa.żyła wirizącego m  pasku od spodni na drzewie ' ńtęż- 
cr/.wme. O fakcie tv,m ziawiiadnimała noliicję, .która sitwier- 
dizlła iże denąt -niażywa się Michał Wnńkioi, roboitiniik, bew 
Eajęoi-a, ziamiesakały pnzy ul. Nowowiejaklej. Ro. stwierdzę - 
.n.iiu śnue.roii, przez, ilekauza dna, Komoincwsikiegoi, .zwłoki prze 
wieiziiono tiriuipiarką dio zakladlu medycyny sądowej. We­
dług oipónji iekainza, Wiaśko popetorił samobójstwo przed;, 
kilkoma godzinami, *. j. w ciągu n.ocy. Powodem rozpacz
li-wego kroku Wiaśki, była. izdaniiem jego sriostiry i zraaju­
rnych, niechęć dto życia.

TYDZIEŃ PROPAGANDY LIGI OBRONY POWIETRZ­
NEJ PAŃSTWA. Dnia 7 ib. nr. odbyło się poairolizein.ie woj. 
Komitetu pod-, przewodnictwem woj. .krak. Nia .posiedże- 
niu ucihiwalono w iziaryisie ipmoignam „Tygodnia.11 i podizieło1-  
uo icizjmnoiśc.i Komitetu pomiędzy sekcje: propagiamdową. 
której przewodnictwo. :oibjął pincif. Cjłmtek-i, Jurograimiową 
z przewodniczącym direm WiOjakoiwElkim i sekcją .pań z  
pnzeiwo Irióząicą p. Aleik:s0nldrą Jcr.diaenis. j 0lko skarbni­
ków powołania inż. Otiorowskilego ó F.rain-eósttfcia Datomia... 
NiaidtiO Komitet uicilrwal.ił zakooptewać dio. swojego grona 
szereg wybitnych oisicbistiości a<? sfer oibjiwateilskich Kra­
kowa. Istniejące już odi pół roku Koiło ktnitoze uczndiów- 
tutejsizej sizikoły ipnzemyskiwiej, mające iza iziartianie kształ­
cić faich-owo swych icizlcnków w zakresie liołniictwa cyiwil- 
raeiffo, uuządiŁi w czaisie. „Tygoilniia11 szereg przedsięwzięć- 
wispólinio z Komiitetem wojewódzkilm.

W KRAKOWSKIEM TOWARZYSTWIE TECHNICZ- 
NEiM (.uh Straisizewsikiiego. L. 28), II p., wygłoisi w pśątek,. 
dnia lO.lpaźdizeiiirnikia. to. r. o godzinie 7-mej wieczói), referat, 
pan piroif. Ałekisiander R,otihert. na. tenrat: „Znaczenie opz- 
■eizędlniości. eziaau -i iz0iimłeueisowain,ie roibotniików i  majstrów" 
w ozaisiie aaioszezędżonym.11. — Geście miie widiziiani! —  
Po odiozyoie dysikusja ii) zaWiązainie Koiła Oigianizacjii 
Pracy.

ZE ZŁOTEGO EKR ANiU.
Wino Wanda. Parna duńskich komików Pait i Pojtaichom 

izbyt jest dobrze izmianą iknalkowskiej publilozności kinowe j„ 
by było wskatzamenr roizpiisywande się mad proistemi a sku- 
łecznemi śroidlkamii hunnomu, .któro wywołują salwy śmie 
obu ma widównl; Miłość w śniegu ma jesizcize 'jaka komed- 
jai i tą iziałeitę iż akcja rożgrywa, się wśród) pięknychkra.jo- 
braiziów iziJmowych, a .zwolennicy Sipiontów zimowych napa­
wać mogą diowoiliL oc®y skokami czy jaizdią pań ma irar- 
■taich. Pnogrcrm mijai tak szybko, żte niejeden maipewnioi ża­
łuje, .że miła izabawa, się już skończyła. be.
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składem przemycane) wódki.
Z Wosr\Tigtoniu donoszą o  przypadkowem odkry­

c iu  łomże osmomeych piwnic,
gtbnie podczas wojny światowej miała swą siedzibą 

szpiegowska ajencja tiiemjiecka.
Fairę dni ternu przejeżdżał przez jedną z ulic w  

najbardziej eleganckiej dfiełnłcy W aszyngtonu samo­
chód .ciężarowy, k tó ry  nagle zapadł się po osie. Pod­
ję te  natychm iast-dochodzeni® -dały--’ciiekawy wynik. 
Odlkii yro mianowicie w głębi ziemi obszerne piwnice, 
a właściwie tunele, prowadzące pod kitkiu ulicami. 
J ed n o  z odgałęzień tych tuneli bańczyto»'ię Ipói feo,- 
aiam , w  którym  mieści się wydawnictwo - dziennika

„Washington, P o st11.
Piwnice te , ozy tunele, (doskonałe izibudowaue, wy­

łażone są  kaflami i posiadają oświetlenie ełiektrycz- 
ne.

W ich wnętmzu znaleziono mnóstwo próżnych (bu­
telek i beczek z wódlki, coby iwtsbazy wako,. że są o- 
beomie używa,ne prze<z jjbootileggieirs11, f.j. przemytini- 
fców alkoholu. ^Rlteomiiaist znalezione tamże rna^y 
jdisien 11,lików niemieclkicib z r. 1917 i 1918 oraz imin.e 
papiery świadczą, iiż miaścila się tam  niemiecka ajen­
cja szpiegowska od czasu, gdy  iSitany (Zjednoczone 
wzięły udział w  wojnie światowej.

Taiemitfca wysp Pacyfiku.
Dr. J . Ma^mi-llan Brown, profesor uniw ersytetu No­

w ej Z/eflianidji ogłosił ciekawe stud ja  o niektórych 
wyspach archipelagu Polinezyjskiego.

Szczególnie i#tflresują:cą jesn jedlina z ni cli t. zw. 
„Eiaisiter Islaind11. Znajdują się ma niej iruiny budowli 
•świadczących o wysokiej stosunkowo kulturze jej 
puamriteszkańców. I oo .ciekawe ‘były toinę budowane 
z talk olbmzymich kamieni (2 do 20 toin), że nieimożilii- 
wem było poruszenie ich bez jakichś drewnianych 
(konstrukcji, kiedy tymczasem na  wysipie niema a,ni 
jednego drzewu., ani wogóle żadnych roślin.

Są one obrobione w tak  twardym  >miiaitmtiie, że 
•europejscy muuiarze,, mogliby je  obrabiać ty lko  ,z wiol-

Po amerykafisku.
Miasto Dayton w Ameryce północnej urządza u 

■skibie uroczystości lotnicze w połączeniu z wyścigami 
sam olotów.

Kiilllka niżej pnzytocizonych. liczb daje pojęcie, że 
będą to uroczystości nelkardoiwe, urządzone z praw ­
dziwie am erykańskim  roizmachem.

1 .talk, spodziewa,nom jest, że w tych u'oezysitio- 
'ściiaich weźmie udział jedna czwarta miljona osób, z 
k tó rych  24.000 .znajdzie miiejsice na trybunach houo- 
TOtwycb. W ganaża.cłi przygotowano miejsce dla 
40.000 samochodów .gości przyjezdnych, a 200 samo­
lotów weźmie udział w wyścigu na  .przestrzeni, 200 
kilom etrów .

„C'lou“ łych urioczystości będizie stanowiło praw- 
djrwe b Mnibardowanie przez sam oloty prawdziwego
m iasta, zbudowanego jako kopja nowojorskiej „caty* 
z mekitórymi domami wysokości 33 metrów.

DZIAŁ GOSPODARCZY.
O TRAKTAT POLSKO-NIEMIECKI. Dnia 7 hm. 

w  M̂ nabileuBtiwie PiriZiPimyisiiu i  'HamidOiu otdlbyłu się koiu- 
ieneancja przeldstawiilcieilń sfer giospoiJariczycb w sp,r®- 
wiie zasad tnakitaitu łuandłowego piukfco-niiemicickiiego. 
Zgłoszone dezyderaty sfer gospodarczych zosttaną 
wzięte -po:d rozwagę ‘ze istnouy iriządu przy rokowa­
niach. Jalk się dowiadujemy, rząd niemiiieckii wysunął 
koncepcję zawarcia tymczasowo prowizorycznej u- 
motwy półrocznej.

kim trudem, zaipomocą specjał nie twardych narzędzi.
I wogóle w arunki życia na Wyispie, n a  k tórej nie 

m a żadnej wegetaeji roślinnej ozy zwierzęcej, jesz­
cze zwiększają tajemniczość powstania tych budowmi.

Pnof. Brown sądzi, że w yspy te  są szczątkiem ja­
kiejś z jm i, Która, przed wiekami zapadła, się w m o­
rze.

W r. 1670 niejaki Dawłs-, angiejlslki po dróżnik wi­
dział w tern miejisieu jiakiś lą S  którego, obecnie, iflefi 

ma. Również wśród plemion Polinezyjskich jesrt. ,tra- 
dy-jSn., £$Ą były tam  wielkie przestrzenie lądów, k tó ­
re zostały zatopione przez morze.

GIEŁDA.
Kraków, 8 października. 

DEWIZY W OBROTACH BANKOWYCH.
WflJlnty: Dolary 5.19. Kierom- czeskie- 15.53.
Dewizy: Nomy Jioink 5.19 i pół. Da,ryz ,27.60. Pnaisa, 15.60. 

iSzwajcairja 100. Wiedeń 7j34 i. pół. Meidjołam .£4.10.

Bank Przemysłowy 
Ban Związku Spółek Zarobkom yvh 
Toibam 
T eibaite 

giuga Polska 
Zieleniewski 
C egaelski, Poznań 
Wiairsz. Parowozy 
Górka 
Siersza 
Teipege 
Pokucie 
Krakus

0.45
7.00 
0.36
3.00 
0.18 
9.75

0.67—0.68
0.37

17-25
4.40

3.40—3.45
0.35
0.85

AKCJE NA POCł PLDZII
Jaworzno drobne 17.75 (płacą): 100-tki 14j50 (płacą). No­

bel 1.65 (płacą). Len 0.48 Opłacą), 0-52 (towar).

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Warszawa, 8 paźdizi eimikia. 

Bank Djisikoutowy 5.80. Bank Hamdilowy 7.—. Chodotów 
5j55. Pairowioey 0.38. (Poteka Nafta 0-40.

WARSZAWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA.
Wiatoty: DoUairy 5..18 A pół
Ozekł: iLoind;vn 23.17- -23.12 i pół. Noiwy Jorik 5.18 i pół. 

Beligija 24-92 i (pół. Hoiliandija 203.25—20125. Pairyż 2720. 
Praga 15.50. Szwajoairja 99.60—9965. Wiedeń 7d7—7.32 
ospót. Włoehy 22.60.

iStiiMpmiówka Oió—n,68. Puny izłote ,0.81—0-90. tóżyczka 
zł-ota 6-50— 5̂.70. Boż-eózlka dołarciwa 3.30—3B2-

GIEŁDA W ZURYCHU
Zurych, 8 października. Hołandya 203.10. Nowy Jork 

521.50. Londyn 2329. PairjTż 2727. Medjolam. 22.70. Praga 
15.57A. B odapeszt 68. Bukairesrat 2.82. Belgrad1 7.525. Sofja 
3.83. 'Rbedle.ń 73 i t.rzv tózrwante.

ZE SPORTU.
Walne Zgromadzenie Kraik. Kok Sędziów odbyć 

śię mia 11 bm.
iWffcła—Ciraicovia, decydujące, zawody io mfetmzo- 

stlwo klasy A. derby kralkiowisikiie fiuilbaiłowe, odbędą 
isiię 12 ibm. o 3 pop. na  boisku Wildy. Sędziować bę­
dzie p. iMólkner iz Ż. K. S. Malkkahi.

Ol-sza—Warn el i Ju trzenka—iB. B. S. V. gnają ró­
wnież 12 hm. o mMinzesitwoi, pieuwd w  Kr alkowie, 
drudzy w  Biełlsku.

Wyścigi cyklistów i motorzystów w  Wieliczce. Sta­
raniem  Klubu Cylkiliisłów i Motiorzysitów w  Wieliczce’, 
odbyły się w  dniń 5 ib. m. iwyiśi-iigi szosowe, k tó re  idaly 
niaisitępujące' wyniki:

,1) Bieg nowicjuszy 6 km. — 1. Leinantiowioz W ł. 
K. iS. j,.Oa,aoviia“ 13 nón. 54 sek.^ 2. Ku-nelk Taid. Odl- 
dfział Kdl. iSofhoła Podgónsikliego 14.15, 3. HilkorelkS 
Roman 0 . K. iS. P. 14.88 min.

II. Bieg głów ny 50 km. — 1. Girzyibezylk iWinc. K. 
K. C. i M. 1 g. 46 min. 31 s., 2. Michałek iStfc. K. S. 
,,C.ra,ci0‘via“ 1 godiz. 48 mim. 27 sdk., 3. Wrońska S t. 
K. S. ,'vGraiCowia“ 1 godz. 51 min. 5 siók., 4. Za,piór S t. 
K. C. i M. Wieliiicizka 1 godiz. 53 mim. 2 isiek. 5. Bełza 
W,ł. K. C. i  M. IWiiełłcizka.

III. Bieg seniorów 4 iklm. — 1. Jamika W. K. C. 
i ,M. WT|i,eł. 9 min. 51 selk., 2. Lenairtiowiicz sen. O. K .  
8 . K. 11 min. 45 i jedna p ią ta  ®ek., 3. MateruawcJd 
K. iK. ,S. „:Crac.avl:a“ 15 min. 42 i 4 piąte sak.

IV. Bieg ogólmy 10 Hm. — 1. Pawłnsizek Teofil 
0 . K. S. K. 22 min. 20 i 4 piąlte selk., 2. S tec Miecz. 
O. K. iS. P . 25 min. i  jedna p ią ta  selk., 3. Pailmotwisfci 
Bir. K. K. C. Wiel. 26 miinuit 48 i  cztery  p ią te  sek.

Organizacja wyścigów wizoriOwTa.. dzięki niesitru- 
dzoinej pracy preze-sJa K. C. I M. p. Wiiineamtegio. JomlkL 
Podczais wyścigów przygrywała ork iestra  saCiinauna. 
Puiilkcje sędziów spefnjjaflŁ pp. K. Ma.ternoiw-lki, P r. 
San er, Lenairi.iowicz i Gairguł., zaiś s ta rte ra  ip. Józef 
BiiaiSiiion.

®w;ycięzca w  biegu głównym p. Wilnc. Grzybezyik 
;Z K. K. C. ii M., itremowany puzez mistrza ‘W. Hódbs- 
maimna, ołca.zał si,ę .pierwjizoikCiasiawym jeżdżcem, k tó ry  
przy ra,Cijanai.uym treningu stanlie się groźnym kou- 
kurenitem Hóchismanina.

Sekcja Kołairska K . S. Graicowia urządza w nde- 
dlzieilę dniia 12 paźdizieraiika 1924 r. o godz. 10 ramio 
uia szosie obok Panku dira Jo rdana (A leja 3 Maja) 
Wyścigi drogowe. Z/głoszenia do biegów ma. starcie. 
■Nagrody honorow e1 mozdane izostainą w  czasfie raurtni, 
iktóry odbędzie s<ję tego samego- dnia wieczorom o  
godz. ósimiej w  salach hotelu ‘Saskiego, św. Jana .

iWyjazd) uczestników z przed łldkalu klubowego- ul. 
■Stiołarsika 6 o- godz. 9 irano.

HUMOR, IRONJA, SATYRA.
W KUCHNI.

— ■ Podoił mo, Marysiiiu, użiaialiaś się, ż© ,w naszej (kia-* 
■chinii coś sitiraszy?

— Talk, proszę pani.
— A w  takiego?
— Mój nainzeczomy ciągle straszy, -że s'ię żenić nie 

(będizie.

sea w rm

TEATR ^BAGATELA".

Dzlhus.
(PEG, OF MY HiEART)

(Komedja w 4 odsłonach H. Mammersa).
Komedja Alaiunensia robi wrażeinie aręciznie insioeini- 

zowanęj fialbuły powieściiowęj. Jej ppi-iułamość na 
gruncie amerykańslkim tłómacizy się snoib'lzmein, jakian 
6,ię odznaczają miljarderzy ame.rykańsicy, którym ani- 
too szczerbo demokratyzmu imponuje angielska ary­
stokracja i angielski sposób bycia.

Pewma arystokratyczna iroidizńna angiiełsfca Wałto- 
rnów Emalanła aię 'wolbec krachu banku W alfa, któ­
rym  ulokowane foyłyr jej kapitały, na ibrulku. Pmzed 
ostatecziną nędzą ratuje ją przypadek. Gto umiera bo­
gaty ibnat parni iWailtou. Olibnzyn î swój majątek zapi­
suje młodej Peg, ,eó.rce drugiej iswej izamarłej siositry, 
kuwą .rodzina oidinzuiciila od isiebie, gdyż wyeizła za.... 
Suilarndzikiego socjalistę. W testanieuicije jednak spadko­
bierca myraził życzenie, alby młodiziutka Peg odebra­
ła wychowanie iz irąik isiwęj airysitokrafyioznpj ciotki'!, 
pani Woli ton, która oitrzyna za ,tę edukaicję 100.000 
framk-ów. Peg, chowana dotąd dz-ifco przy ojcu — 
BOicjaliśne, w  aiajiakropnie‘jszych manierach, przybywa 
do domu parni Wailtom, kbóna ,dJia ratowania rodzimy po­

dejmuje silę tresury nozbuclianego dziewozątka. Ale 
iwiszysitkiie naulki i przestrogi parni Wailton iidą zTazu 
n a  mannę. Nieokiełzana i żywiołowa dziewczyna kpV 
sobie z wsizelkiiej tresu ry  tomar.zyskiiej. Cz-ego jeiduak 
ańe może dokonać noizuim, to, sprawia miłość. W domu 
Wallom ów poznała Peig młodego arystokra tę  ,angiel­
skiego, Jerzego, k tó ry  oidrazu zdobywa ją  sobie siwtoją 
naturalnością, ■wynozumdaiłością i  saezerem uczuciem. 
Peg w ykrada Hę naw et w jego towarzystw ie n a  bal. 
Ale w net znudzona bczmyślnem życiem tow arzystw a 
augialstkiegioi i:hoe pTzeuwać swą edukację i  w yjechać ' 
dlo ojca. J.est- to, równoznaczne z podcięciem maitienjał- 
nem noiliziiny iWaitonóiw, k tó ra  sw ą egzystencję opiera 
n a  hoinoirarjum wypłacainem z a  edukację Peg. Kiedy 
się o  .tern Peg dOwiadmj©, zmienia plam swego w y­
jazdu i  pozostaje w  diomu Wailtomów, aby ich tylko 
,nie zepchnąć w nędzę. Równocześnie pod wpływem 
uczucia do, Jerzego oldiaje mu sw ą rękę a  przy tak 
miłym nauczycielu nauka manier towarzyskich i t ra n - . 
sfioirmaicja socjalizującej jrlaimdkil W  angieilsiką ary sto- 
fcraitkę odbywa, się w  teaupie (bardzo, szybkiem.

Sztuika dairyisowaina u a  silnym kontraście wytworzo­
nych man jer towarzystwa: angielskiego do  żywiołowo­
ści dziiecika na.tury nie przedstawiła wprawdzie dla 
nas, którzy tego tow^arzystwa nie znamy, ta k  wielkie­

go, zainteresowania jak  dila Amerykanów, niemniej 
jednak bawi ma* wesoła swywoła „Dzikusa11, k tó rą  
niairaiz aamkmięto w  złotą fclaitlkę.

Reżjnserję sizituikl poipmowadził bandzo umiąjęt.nie p. 
iS. Turski, nadając pienw,sizeimu aktow i tempo spokoj­
ne, k tó re  następnie w zrastało z  każdym  atkteim. Rolę 
Dzikusa objęła- ipauua Irena Ban wińska i trzeba przy- 
iznać, że pieirwiszym tym  iwTsrtępem adoibyiła sobiie ‘symi- 
pa,tję Tiublliciznoścrl. P. Biairwlm-ka, posiada zresztą 'wy­
jątkow e do tej roli w arunki. N aw et ostrość jej Tysów  

wychodzi uu n a  korzyść kreacji. Wysoika, szczupła, 
gibką, ma. w  fobile coiś z żywiiioiloiwiego. ,yenfant iterrible1̂  
-coś iz urw isa ii k o tk i zarazem. Inteligentną girą, k tó ra  
ua  irazie przemaga, mad tnnpanam entem , utrzym ała w i- 
dowinię w  izacie,bawieniu. Bardzo miłym jej pairtine-rem 
w  roili Jerzego był p. Wesołowski, którego tałemt zy- 
śkiuje z każdą sztuką na naturalności'! i bezpośrednio­
ści. Obók uach g ra ła  arystokratyczną młisskę z oha- 
rakterysityezną przesiądą p. ,Sanage-Audnuszew*ka, 
bezmyślnegiOi mamiisynka, p. Śoiiboir, iniśiseiozikę Etel 
p. Rawicz. P. .Zbiiicki jaiko w ykonawca testam entu nie 
był w  swoim zwykłym .liumouize, a  p. Poloński', /jako 
Birent iza baTdizo pnełenisjioinailny.

Rólkę służącego, R rtu ia , zagrał z przymieszką hu­
moru p. Roman. Ł. Skoczylas.
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Z Rzymu dóna-izą, iże w miattteozjkAi A lbino (steio- 
iy to a  Alba Langa) odbył się śSuib dwiojga, bardzo mło­
dych  'todizń, pnaiwfe dlziiacd w lokoltozmońciach naprawdę 
notnantyicizMych, jakiby i wyjętych .z jaikćięjś sensoicyjnej 
noweli.

Przed idiwoana milesiąoaiini niejaki) Giovanmi Patrfzi., 
16 letni chłopiec, izamteiszikały \w Albaino, a 15 letnia 
dziewczynka Marana dii Bado; zamieszkała itamiże, po­
stanowili popełnić równocześnie samobójstwo, ponie­
waż roidziee jego: ,1 ,jqj mikę) ahcM i ipoiawoiliić na ich m ał­
żeństwo. Piowtanowleinie to  w ykonała para, (zakocha­
nych, aile ihraf zdanzył, że óbotje nie izgimęlii iod ikufl re- ę 
jwołwenowych, itociz zostali ciężko ranni, skutkiem  cze­
g o  przewieziono ich ma kurację ido miejscowego szpi­
tala.

D yrektor itiego zakładu, dlr iG'wtrgi, izajął eię smtec-z- 
nie parą  młodocianych kocihamków i  nietylfco, urato­
wali ją  od śmierci, iałe po  .usilnych ■sitainaniaeh <z dobył 
izgtodę jednych ii idnuglch madzków n a  m ałżeństwo ŁcJi 
dzieci.

Dzięki tem u odlbyił isię przed1 Ikiflkiu dniami w  kapli­
cy  iszptailioej ślub młodej pary, dlo> k tórego  pan  mło­
d y  i panna; ndoida izjawKLi się iz głowami oibandaiżowa- 
nemł. - świadkami- itiej wizruszającej cicremonji, k tó ra  
Uwkńozyła, nieco,dzienną miłość |G'iavatnifiitegio d Mari­
ny ,  byli lekarze szpitalni, pielęgniarze, pólęgtniairki 

itihun rekonwalescentów.
P o  ślubie roizclzlclioinO' jedmaik młotdą parę: on musiał 

wrócić d la  dokańcizeinia kuracji n a  oddział mężc.zyzu, 
ona — n a  oddział Ikobiat.

Generał Ludendorff na uczcie szabasowej.
pisowym, Se raiczej politycznym kom unałem : „Bóg 
k Wami żydizi w  Polsce!“

Poozem podał generał ramię pani, iratblniowej i po­
prowadził ją  do suito izaistawiionego' atolu.

P o izakończoniej bie-dadiziie,, Ludem dorff iwygłosił 
pnzomótwLemiei, w którean dlobitinile podkreślił iroflę swoją 
i iNjlenićec jako iwylbaiwicMł żydlów w  Boilace z pod 
ciężkiej niledoili icairyzamu i  izapewmił isołeunie, że jest 
i ma zawsze zastanie przyjaciel eon żydió'w.

,Odlc,hO'ł)ząc po,całował rabinową, przerażoną tym  
’ wybrykiieim — w irękę.

Ten idylliozny obrazek w  gronie żydowskiej (roidzń- 
n y  ku ipTizypoirunilemitu generałowi przynosi obecnie 
„Yocwaente".

Generał Ludendorff, ktióry obecnie iw swoim progra­
mie politycznym ,umieścił na, naiazefaem miięjiseiu — an­
tysem ityzm , ni/e izaiw-size laik wrogo, odnosił is/ię do, ży­
dów, izwłaisizoza. ole-niemiieekiich.

„Yoirwia.ertś" przypomina, generałow i prusikiiemu je­
g o  fiiiosiemiciką diziailaliność iz czasów w ojny, gdy w kro­
czył n a  ziemię polską. W tedy -tio bojow y idiziiś iżydiożer- 
ca , .pnzyijął izaprioi-izemie warszawskiego rabina (Salomo­
na Rachmaneisa n a  ucztę iszabasową.

Było to  w łaśnie ńa  .p rim a aprilis" noku 1917. Ge­
nera ł staw ił ślę punilktaiailniie w  piątek  o ,6-toj wieczór 
m  domu rabina, gdzie przyw itano go przepisowym: 
„Blrogorfawdomy ibądiź ity, k tó ry  przybywasz iw nasz 
dom!“, n a  co odpowiedział Ludendorff, nile ty le pr.ze-

Jeidien z infantów, tj. książąt hiszpańskiego domu
kfółewskiego, lecz nie następca tronu, jak pierwotnie 
doniotszono, podróżujący incognito, miał .następującą 
przygodę nocną w Paryżu.

Młodziutki ten ilnfainit, pragnąc poznać Paryż dio- 
kłauie, opuścił pewnego wieczora. Jiotbdl, w 'którym aa-

iofaDla w M ii.
mieszkał, przy ulicy Ricote, wybrawszy się sam ma 
nocną pTzechadizkę.

B łąkając się tu i ,ówdzie, zaszedł pra,eslzcie do dziel­
nicy Tempie, .używającej zlej raioany ,ze względu na 
bezpieczeństwo. Tairu ua  ulicy Eroineis-B.ouTgeois za­
czepił go jakiś przyzwoicie ubrany młodzieniec, k tó ­

ry  poznawszy, iż m a przed1 sobą cudzoziemca, zaofia­
rował mu swe: usługi, jako „cicerone" i zaczął w ska­
zywać mozmaiite stare  domy, przy  te j tdrjcy, opowia­
dając ich hfctorję. Następnie przygodny przewodnik 
namówił księcia, a b y  poszedł z nim obejrzeć przy 
rue des Toumełles s ta ry  dom, 'gdzie miewał schadzki 
miłosne król Henryk IV i  gdzie, jak  twierdził, dstiniie- 
je  dotąd' dobrze zachowany „pokój królewski".

luf,ant dał się namówić i wszedł ze swym cicerone 
do owego domu, budowli rzeczjiwiśeie- starej, m ającej' 
tylko, jedno okno n a  ścianie frontowej swycih trzech 
pięter. Pomimo, że do itiego, diomu wcłiodiz.i się przez- 
kawiarnię, pełną podejrzanych indywiduów, książę., 
wiedziony ciekawością oglądaniu „pokoju królew­
skiego", wszedł nu płęltro,. Taim jednak czekała g o  
niespodzianka:
dwóch bandytów, w mundurach marynarzy, wycią­
gnąwszy rewolwery, zażądali, aby oddał im pugila­

res.
Młodziutki, infant, nie ,-tchórzył. Wylhił okno i za­

czął wołać o pomoc. Na. szczęście przechodził właśnie 
koło tej jaskini zbójów patrol policyjny, który natych 
miast uwolnił lekkomyślnego, a żądnego wirażeń księ­
cia z giroźnej opresji.

Książę powrócił oczywiście do hotelu, zajmiiochaiw- 
m y  dalszej przecihadfelki: nocnej, u  jedien tyllko z ban­
dytów powędrował do, aresztu, drugiemu bowiem u d a . 
ło, się wyrwać z :rąk przedstawicieli w ładzy bezpie­
czeństw a i uciec.

N ajwiększy
w świecie „drapacz nieba".

W Rzymie mu stanąć ów nnowy kolos. Projekt,, k tó - - 
ry  je s t dziełem architekta. Pałanfi, Argentyńczyka, po— 
ohadizenia ■włoskiego), przewiduje SOncio p ię tro w y  
gmach, o, 335 m tr. iwyspkotści,; 305 iritr. fnouitu.

Zawierać będizie 4.500 pokoi, 100 szerokich haiU‘ó w .. 
wleiiką salę kionoerfoiwą, te a tr  i hnilę doi ćwiezeń gim nu 
stycznych ufa siaanipiiiorióiw Igirzysk Olimpijskich.

A rchitekt fan należy do pantji faszystów t  !budo,wla­
ła  ma być iwiziniesiona. n a  Ikesat rządlu p . iMusi-oliiuLegCk- 
P lany są wystawione w biibijoitece minfetersitwa spraw 
zagnamilczinycih, fleciz naisuwają się poważne itmudinościz 
brakuje odpowiedinich śr.oiclfców i  tirudmo, jest wynaileźć 
w cejrtnze miasta, diOisłalteczinie wielki plac, dla. areali- 
zioiwan''ą tego oibrzjTmieigoi projefctm.

in n e j!  G11TS
od godziny 9—12 w połu­
dnie i od godeiny 4—7 

wieerorem. C E N Y  O G Ł O S Z E Ń
Za m i a o w !  o e i im r a la

ogioaieó 
Redakcje nis odpowiada. O

OBOWIĄZUJĄCE OD 26-GO MARCA: Drobne ogłoszenia za sławo zł. 0.10 — dla poszukującymi posad zł. 0.05 — za słowo drobne o treści matry- 
monjoilnoj zł. 0.12 — wiersz malim. jednoszpałtorwy zł. 0.10 — wiersz w  rubryce „Nadesłane" zł. 0.25 — wiersz miiilimetinowy po -kronice zł. 0.40 —
Ogłoszenia,,przed tekstem  wiersz milimetrowy zł. 0.50 — Z/a układ tabelaryczny, kombinowany 50 proc. — Zamiejscowe ogłoszenia o 30 procent droższe.
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u  Pierwsza krajowa fa łd k a  lis  konopnych, dro- 
cianych. oraz wszelkich wyrobów powrolniczych„POPĘD

JÓZEFA WAŁKOWlfiSKIEOO
Fabryka: Kraków-Dębniki, Rynek 16. Sklep: pl. Marjacki 7.
w yrabia specjalnie: Liny do popędu m aszynow ego — Liny budowlana — Liny kopalniane — Liny gospodarskie— 

Pasy konopne popędowe — Pasy młyńskie -  Pasy rymarskie — Taśmy tapicerskie.
=............................ Liny na m a szyn y zakłada przez w łasny uh m ontarów. =

Uwaga : Z piacownią przy ulicy Lelewela o tern samem nazwisku niema nic wspólnego moja fabryka.

Ogrodzenia nietylko tańsze od drewnianych 
lecz estetyczniejsze i trwalsze.

Kompletne ogrodzenia z siatki drucianej zw ykłe i ozdobne wraz z bramami I furtami, jak równieł 
ogrodzenia kombinowane z drutem kolczastym, poleca:

FIRMA W. K U C H A R S K I  Sp. Akc. ,
Kraków-Podgórze Romanowicza Nr. Telef. 277. Adr. Tel. „Metalgor

Dostawa szybka, duży zapas siatek na składzie. Oferty i prospekty na każde żądanie.

NAUCZYCIELKA języka frauGuakiegio poszukuje posady 
z miesżkair.ietn lub do towarzystwa, też za wychowaw­
czynię. Zgłoszenia pisemne dv/ Arimm. „Gońca Krak.‘Ł 
dla „E. J. K.“________________________________________
WDOWA z itirzecliletsniem ilizieokdem poszukuje pokoju., 
(może być wsjpóine mieszkanie), najchętniej przy jedne;: 
osobie, któraby się .zaopiekowała dzieckiem a ®ato otrzy­
ma utrzymanie d węgiel. Dalsze warunki wedle umowy.. 
Zgłoszenia do Adrn. „Goniec Krak." pod „Gorące ży- 
czemiie"._____________________________________________
POSZUKUJĘ mieszkania, sldadającego się z 2 lub 1 po­
koju i kuchni za wy®cxkkn ozynazem Lub odisitępnem._ — 
Zgłoszenia pisemne do Axłm. „Gońca" pod „Mieszkanie".

MASZYN Y do szycia znane 
Kasprzyckiego*. Uur 

to w o -D eta iiczn  le-Raiy  
Warszawa, Yarszałkowsk? 
I. 153. Zamawiać możn- 

R20

M Ł Y N Y  uniwersalne dla 
J" wszelkich celów wyda­
jące przemiał każdej g ru ­
bości dostarcza: B/T. ja­
recki i Suki. Warszawa. 
Hoża nr 37 Teł -t05 *3

S p y ta jc ie  s ię  sw ego  lekarza ,  B J  W  R r t C i f f I S
a t en  w a m  p o tw ie r dz i ,  ż e  ■  _ J
jest uznanym środkiem przeciw chorobom płucnym. 
Zalecany nr^ez powagi lekarskie FAGCSCL leczy:

gruźlicę, bronchit, kaszel, astmę i koklusz

Skład główny : HENRYK FUKS, Warszawa, Żórawia 4-a 
Żądać w aptekach i składach aptecznych.

DROBNE OGŁOSZENIA
EMERYTÓW YNY urzędnik, dotknięty nieułeoąałną cho­
robą, mający żonę również ciężko chorą, proei litościwe« 
serca o wsparcie. Datki przyjmuje Adm. „Gońca Krakow­
skiego^1, DumjewkMtgo_7. _
ODDAM diuiży, jaisoiy, od frontu, pokój, iza wynohdenie ja  
kiiejkoilwiiieik j>osa.-.liyŁ Ągkeizeiiiia .to Adanirnóstraicji „Gońca* 
Krakowskiego" jiotl ^U czciw y"._____________________

Odpowiedzialny redaktor: Dr. Władysław Swiraki Krakowisika Drukarmia Nakładowa w Krakowie pod zarządem J. Borkowicza. I


